Opłata pocztowa uiszezena gsiewką. 


16.LUTEG O 1921. 
NR. 37. — ROK XXIX. 


Minister rolnictwa Poniatowski wy- 
stosował, jak to już donieśliśmy, pismo do 
premiera Witosa, w którem podaje przyczy- 
uy swojej prośby o dymisyę. 

Bezpoś ednie  niebezpieczeństwo  bolsze- 
wiekie minęło — pisze minister — į zmie- 
nity się zadania rządu. Zmienione warun- 
kj i odmienne zadania, które obecnie W 
pierwszym rzędzie przed państwem stoją, 
zadanie odrodzenia i przebudowy życia we- 
wnęt znago kraju, wymagają od rządu kie- 
rrwnictwa, opartego na określonej, daleko 


idzcej jednolitości poglądów i zamierzeń 
wspóldziałejących, Zadania te wymagają 


nietylso ułożenia współpracy poszczegól- 
urch ludzi, aie także szczerego j rzeczywi- 
sego współdziałania stronnictw, o które są 
vparci į jasnego stosunku odpowiedzialno- 
ści stonnicyw rządzacych wobec narodu. 
tay zań to nie zachodzi, a bicz wypadków 
ewaucyi w tym kierunku bynajmniej nie 
sapos iada, uważać muszę dalszy swój 
ucział w rządzie za niekorzystny dla zdro- 
wero układu stosunków politycznych w 
Lau. 

W odpowiedzi premier Witos dał wy- 

raz wyż, dwościom co do wywodów mini- 

romimo nadziei pokoju nie można 
twierdzić, że państwo polskie jest już ze 
| wszystkich ston zabezpieczone. Czekają 
Vas przecież rozprawy plebistytowe na G. 
Ślesku i w Ziemi Wileńskiej. Do ustalenia 
granic, pierwszego warunku rozpoczęcia 
spokejnoro bytu państwowego, upłynąć 
mogą  jeszcza miesiące, Ten najcięższy 
Gtoas trzeba wypełnić największym wysił- 
kiem, Zdaniem premiera w dzisiejszym ukła- 
dzie stosunków nie można domagać się od 
wadu dulcko idącej jednolitości poglądów 
l zamierzeń, wsnółdziałaijących na dłuższą 
mete, Żądać można jedynie dobrej woli 
i nieaxkcentowania różnie politycznych w 
obliczu wielkich zadań, Warunkami owocnej 
Bracy rządu są: jasno określony program, 
Rzajemna szczerość i lojalność członków 
zibfvomm i poparcie stronnietw.. Pemyślny 
;zaułtat tej pricy zależy wyłącznie od do- 
«ret wali i energii ministrów, 

Rząd. aby swoje kierownicze zadanie w 
patetwie spełnić, potrzebuje solidarności na 
wównitrz | zewnątrz, Utrwalonie Indu we- 
wnotoznezo w Polsce, ostateczna likwida- 
cya wisyących jeszcze gróźb nad jej bytem 
putstwovvin, ubezpieczenie pokoju i wzmo- 
cnienie sH esoprmicznych narodu przez 
Przygotowenie, odpowiadajacych jego uczu- 
ciom j interesom Stosunków i układów z 
pitatwami yngranieznemi i wpłyniecie w 
m sposób na bczyieczną droge, na której 
udzie można dopiero podjać na najszerszą 
zale mace gotnodarcza i snołoszną, wyma- 
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van kozworinkowo częstej solidarności w 
bmio rzadu i w łonie stronnictw, które chcą 
ko popierać, 
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„Wyzwózenie* już ed dłuższego czasu 
wsgziio eofnięciem swego przedstawiciela 
z sabinetu, a uchwalenie przez Sejm w dru- 
siem eżytaniu „Senatu przyspieszyło jego 
deevzyę. List ministra Poniatowskiego do 
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wny program, nie odbudowa kraju, nie za- 
prowadzenie porządku w Polsee, lecz pe- 
wne, nie dające się urzeczywistnić hasła, 
któremi się licytują przed wyborami — 84 
zasadniczym motywem w polityce niektó- 
rych naszych stronnictw lewicowych. 

Thuguttowcy nie zdają sobie sprawy z te- 
go, iż Polska znajduje się dzisiaj tak samo 
w niebezpieczeństwie, jak w miesiącach le- 
tnich. Niebezpieczeństwo to jest wprawdzie 
innogo rodzaju, ale może tem groźniejsze, 
iż składają się na nie czynniki zagraniczne, 
usuwająco się z pod wpływu naszej woli 
i czyny. W takich chwilach interes narodo- 
wy wymaga od nas wielkiej rozwagi, jedno- 
myślności i podporządkowania eełów par- 
tyjnych interesowi publicznemu. 

Tu nie chodzi o dymisyę p. Poniatow- 
skiego — ministrowie mogą się zmieniać — 
tylko o skutek, jaki oma może wywrzeć 
na stronnictwach, które w stosunku do in- 
nych istnieją pnzedewszystkiem  prześciga- 
niem się w radykalizmie. i 

„Wyzwolenie* teraz cofa się od odpo- 
wiedziałności, chcąc „senatem* į „.refoxwmą 
agramą“ zyskać zwolenników wśród mało- 
rolnych i bezrolnych. 

N. P. R. tak samo grozi dymisyą swego 
ministra, gdyż pragnie podeprzeć swój 
„prestige“, podcięty w Królestwie przez 80- 
cyalistów, a Wielkopolsce przez Chrześci- 
jańską. Demokracyę. 

Ol rządu nie mamy prawa wymagać spel- 
nienia programów partyjnych — tylko te- 
wo, o czem słusznie wspomina *premier Wi- 
tos w liście do minista Poniatowskiego. 
Mianowicie premier Witos stwierdza, że 
dziś od rządu nie można więcej żądać, „niż 
dobrej woli i nie akcentowania różnie poli- 
tycznych przynajmniej o tyle, o ile tego 
wymaga dokonanie wszystkich zadań pań- 
stwowych*. 

A przecież od zadań, które mają być roz- 
atrzygmięte, zawisło, w jakich warunkach 
Ibądzie Polaka w przyszłości pracować. Za- 
lłatwienie konstytueyi, sprawa Górnego Ślą- 
ską, Wilna, pokój w Rydze, 6alicya Wscho- 
dnia i t, d: — czekają nv Sejm. 

Miedzy Polską a Francyą nastąpiło po- 
rozumienie dlateg0, iż rząd francuski wie- 
rzy, że w niedługim czasie staniemy się, pań- 
stwem praworządnem i konstytucyjnem. 
Wprawdzie ze strony Francyi mieliśmy uzy- 
skać zepewnienie co do Górnego Śląska, je- 
dnak sprawa Wilna jest narazie cetwartą. Co 
do przyszłości Galicyi Wschodniej, to Fran- 
[eye mamy po naszej stronie, ale stanowi- 
sko innych mocarsbw jest niepewne. 

Jeżeli uwzględnimy dalej sprawę pokoju 
iw Rydze, naszą ruinę gospodarczą, 


twierdzić, iż Polskę ominęło już niebezpie- 
czeństwo? 

Kto. tak twierdząc, cofa się od współpra- 
cy, a temsamem dąży do nieuruchomienia 
Se'mu i rządu — ten jest ślepy albo zlej 
woli. 

Narazie nie wiemy, jak załatwił Naczel- 
nik preśbę ministra Poniatewskiego o dy- 


brak io 43,090 


traktatów handlowych į t. p. — czyż można Í 


misyę. Ale w każdym razie celem wszyst- |Ściach na Polaków, zarzu 
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stwo dopomina sią o likwidacyę niemczyzny, 


osadzonej przez bismarkowską Komisyę, rząd w 
osobie Witosa (na posiedzeniu w Zamku poznań 
skim 9 grudnia) umie się tylke zdobyć ua pat- 
tyczny frazes, że „panów niemieckich oszezę: 
dzać się nie będzie”, aby za chwilę przyznać, 
że reforma rolną idzie wolno. A jest na Pomo- 
rzu i w Poznańskiem około 60000 osad, nie li- 
eząc wielkich majątków książąt niemieckich, 
jest 22000 Niemeów, którzy zgodnie z pokojem 
wersa skim powinniby już być zapłaceni i wy- 
ptawieni via Berlin. Byłaby te ulga dla państwa 
pozbyć się tych protestanekich rodzin, które wy 
przedadzą tak  potrzebre nam rozmaite gma- 
chy mżytcezności publiczneż, jak szpitale i 
zbory. 

A propos protestantów, w Poznaniu samym 
liczba jcb doiyla się zmniejszyła, że słychać co- 
raz głośniej o sprzedaży wietkich. ale pustkami 
stojących zborów: o kupno jednego z nich za- 
biegają podobno Jezuici. 

W tej chwili wakuje jedną kanonia w ka- 
pitule poznańskiej. opróżnione przez Smiorć dzia 
kara, ks. Władysława Meszczyńskiego, zmułe- 
go 9 bm. w wieku lat 77. Za zmułym schodzi 
do grobu świadck ndręczeń i polityki Ś. p. ks. 
arcyb. Ledórhowskiemo, którego był kapela- 
nem. W tym charakterze zmarły kanonik towa 
rzyszył Arcypastwrzowi w tajomuFczej, niewyja 
śnionej dotad misvi do Wersalu podczas uroczy 
stości cesarskich (1871 r.). G eo chodzilo, z czy 
jogo zlecenia jeżdził tam ks. Arcybiskap, mo 
chciał b. kapelan wyjawić. 

Śmierć kanonika w dawnych pruskich cza- 
sach była zdarzeniem połityczneni, zależnie bo 
wiem od tego, czy umierał w parzystym, czy 
nieparzystym miesiąca następowała nomicacya 
nowego a'ho ze strony Arcybiskupa. albo z ra- 
mienia rządu. Do dziś dria wspominają ludzia 
starsi, jak £. p. kanarik Bzołdrski leżąc na łożn 
śmierielnem hłagał lekarzy 0 przedłużenie ma 
życia, bodaj do 1-g0 następnego, parzystega 
miesiąca. Niestety nie doczekał się tei daty, le- 
karze byli bezsilni i zmarł w miesiącu nieparzy 
stym, a miejsce jego zajął Niemice. 

y Kiedy już mowa o stosunkach kościelnych, 
jeszcze jedną pragnę zrobić uwage. Ukazała się 
we lwowskiej „Gazecie Koscienei™ alarmująca 
wzmianka o „Dw kowieństwie w.alkopolskiem 
na bezdroża”, która wśródnster miejscowego da 
chowioństwa przykre wywarła wrażenie, jako 
niepolityczna i nie odpowiadająca faktycznemu 
stanowi rzeczy. Stosunki duchowieństwa z lu- 
dem dobre, a zbytnie rozpowszeciinianie odoso- 
bnianych faktów i alarmy tworzą fałszywe noję 
cie o tem, eo się dzieje ca niwie wielkonolskiej. | 
AMICUS. 
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Spisek syanistyczna - bolszewicki. 


Dzienniki żydowskie prześcigają się w napa- 


cając im przedewszyst 
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Czemu milczycie? 


Onegdaj we wszystkich prawie pismach gôr- 
nośląskich pojawiła się odezwa Korfantego, 
stwierdzającą fakt, że niemiecki konsulat w 
Warszawie jest centralą szpiegowską. Obecnie 
pod powyższym tytułem „Sztandar Poski“ za- 
mieszeza artykuł, w którym wyraża ździwie- 
nie, że tak płodre w noty ministerstwo spraw 
zagranicznych w Niemczech, zachowuje dotąd 
w tej sprawie miiczenie. Przyczynę tego pismo 
widzi w tem, że rząd pruski, który drogą fał- 
szywych albo kradziorych dokumentów zdołał 
obudzić u nicktórych państw — koalicyi 
pewne dla siebie sympatye, a nawet uzyskać 
niektóre korzystne obietnice eo do Śląska, ota- 
wła się eteenie omawiania tej sprawy. Wszęjki 
głos Niemiec w tej sprawio mógły naraz obalić 
'ały gmach ich pragnień i nadziej, zbudowany 
na fałszu i kłamstwie. 


NIEUDOLNE PRÓBY URABIANIA OPINI. 


Bytom. P. A. T. Od kilku dni prasa niemie- 
ska rezszerzą z:owu wiadomości o rzekomej 
koneentracy! wojsk polskich na pegraniczu nie 
mieckiem oraz o rzekomej mobilizacyi w Pol- 
sce. Jest to znany manewr kół niemieckich, ma- 
jęcy ra ceiu wywołanie wśród ludności niemie- 
ckiej wzburzen'a przeciwko Polakom, 


PRZECIW AGITACYI URZĘDNIKÓW, 

Bytom. P. A. T. Międzysojuszniczaą komisva 
rządząca dla G. Śląska zwróciła się do urzędu 
regeneyjnego w Opeln z wezwaniem, aby naka- 
zaro wszystkim państwowym urzędrikom na 
G. Śląsku, by wstrzymali się od wszelkiej propa- 


mocne Wyki niemieckie. 


gandy p'ebiseytowej, gdyż byłoby to* wyzyski- pyg we wstępnym artykule wyraża nadzie- 
waniem W dne tym + ef ae cii ję. że wynikiem wyborów będzie znaczny zwrot 
wpływu na wynik plebiscytu. Urzędnicy ci ma- |23 Prawo. „Wybory odbędą się pod hasłem utwo 
ją natnralrie prawo wziąć udział w plebiscycie | 77a takiego rządu, który będzie miał odwagę 
przez wypowiedzenie swojej woli w czasie gło- zająć stanowcze opczycyjne stanowisko wobec 
sowania. państw sprzymierzonych, «o jest możliwe tylko 


w tym razie, gdy rząd ten będzie czuł, że ma 
Reforma rolna na 6. Slasku. 


za sobą większość narodu niemicekiego. Prusy 
stanowią dwie trzecie Rzeszy niemiockiej, wy- 

„Kuryer Śląski“ poruszając sprawę rolną na [bory do sejmu pruskiego będą więc miały, zda 
G. Ś'ąsku twierdzi, że podczas gdy stiemierka [niem dziernika, wpływ i ma rząd Rzeszy. Wy- 
ustawa rolna zdradza starą, prusko-junk'erską |bory pruskie — pisze dalej Schl, Ztg.“ — będą 
metodę grąbienia narodów i pracy — polska | także wstępną próba walki o G. Śląsk. Dziennik 
a Ga jest mi aoi ko Cwi l- > ai jost przekonany, ża zwycięstwo 
rozumtą, że stała się wzorem dla pra nie na wynił ise JÓT- 

ustaw, wydawanych w innych państwach. Da- ię wii ŻEBY 


lej pismo to uważa za stan nienaturalny, żeby, 
na G. Śląsku, który w połowie jest krajem rol- 
niczym, 56 proc. ziemi znajdowało się w ręku 
niewielu posiadaczy, którzy jej ani nie ch: 3, ani 
nie umieją uprawiać, Jedyna przyszłość G. Ślą 
ska to połączenie z Polską, która jedynie zap 
wini mu należytą reformę rolną. 


WIECE W WARSZAWIE W SPRAWIE 
G. ŚLĄSKA. 

Warszawa. P. A. T. Wezoraj w sali muzeum 
przemysłu i rolnictwa odbył się wiec w sprawie 
G. Śląska, zwołany przez P, P. 8. Zgromadzeni 
powzięli następującą rezolucyę: Górny Śląsk 
przez zamieszkałą na nim ludność polską nale- 
ży do Po'ski a jogo Klasa robotnicza jest czę 
ścią nierozłączrą całej polskiej klasy robotni- 
czej. Klasa robotnicza polska protestuje prze- 
ciw odwlekaniu terminu plebiscytn. 

Warszawa. P. A. T. Wiee kobiet, zwołany w 
Warszawie przez narodowe organizącye kobiet 
w dniu 11 lutego uchwaiił rezolucye, w której 
zebrane na wiecu kobiety polskie wyrażają po- 
dziw siostrom górnośląskim za ich wytrwałą 
pracę okało rozbudzenia ducha rarodowego i 
$rubują nie oszczędzać ani sił, ani ofiar dla złą- 
czenia Gómego Śląska z macierzą. 


Wybory pruskie próką sił reakoyi, 


Bytom. P. A. T. Wybory do Sejmu praskiczo, 
które odbędą się w przyszłą niedzielę 20 b. m. 
mają być według prasy monarchistycznej walng 
próbą zmłany opinii nie tylko w Prusiech, ale 
i w calych Niemczech. Wrocławska „S hlos. 
Zig.", organ u'trakouserwatystów menarchisty 
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« idąc w sukurs syndykalistom, wspomagał pie- 


| 


nii, nie należeli doń wcale. Z wybuchem wojny nięciu tej placówki w Biurze Svonistycznem, 
liczba spiskowców wzrosła znacznie, ale następ dopóki poicya państwowa nie poczęła żydom 
nie wielu z nich wydałoro z granie państwa, nastawać na pięty. Wówezas Schiffrin, eficyał- 
ieni zaś rozjechali się po Świecia w misyi 6za- nie z Biura wydalony, działał w niem nadał po 


rzenia bo'szewizmu. 
Przed wojną „Bund“, jako tajna organizacya, 
sałeżał do I. międzynarodwóki, w Danii zaś, 


| cichu. Niejaki Rosenblum, dawny sekretarz po- 
selstwa bolszewickiero w Kopenhadze, dotyck 
czas piastuje urząd kasyera w Biurze Syoristy. 
cacem i równocześnie jest kasyerem „Bundu“. 
„Dwa inne indywidua z pod ciemnej gwiazdy, 
lidarność"* i „Klassekampen“. Według relacyi nazwiskiem Cholewa, wybitri członkowie „Bun- 
Jórgersena, kierownika  syndykalistów dun- | du“, utrzymują zażyłe stosunki z Biurem. Nie 
skich, „Bund“ otrzymywał pieniądze od boga- | ulega zatem wątpliwości, że Biuro Syomistyczne 
tych żydów z Rosyi, ale już wtedy także z gió- |na równi z „Bundem'* uprawia propagandę ko- 
wnej kwatery rosyjskiełi bolszewików, Szwaj- | munistyczną. 
caryi. Bardzo blisko „Bundu“ stoi jeszcze w Kopen 
W ostatnich miesiącach przed wybuchem re-|hadze dr. Brender, wydawea i naczelny redak- 


mężnie radykalno-socyalistyczne dzienniki: „So 


promiern Witosa, uderzający w ten sam ton, |Xich stronnictw sejmowych i rządu powin- |kiem fanatyzm w odniesieniu do żydów. Zawzię Wolucyi rosyjskiej „Bund“ w Kopenhadze stał tor tygodnika „Das Wochenblatt", oficyalny po 
ro sworo czasu prośba o dymisyę p. Da- |no być niedopuszczonie, by przesiienio przy- |cie walezą między sobą wszelkie odłamy żydo- jSię Środkiem pewnej frakcyi rosyjskich ne" ik między bolszwickimi żydami Rosvi a 
vhskiego, jest tylko pokrywką dla tych bralo rozmiary tamujące załatwienie spraw |stwa, wszystkie jednak, począwszy od syani- |Stów i bolszewików. Różni komisarze ludowi, ich plemiennikami w zachodniej Europie. Pisze 
szrukcyjnych prądów społoczhych, który- |bezwzgiędnie dla państwa koniecznych. stów, a skończywszy ta „asymiłatorach”, pod- człorkkowie „Bundu“, śpieszyli stąd do swego o nim kopenhaski „Folket“: „Człowiekiem nie- 


mi żyją lewicowe stronnicywa. Nie pozyty- 


Lsty z Poznania. 


Dnis 12 lutego 1921. 


10: 0 rozszerzenie samorządu. — Akcya go- 
rocfarcza. — Zabiłanie przemysiu, — Dziwna bez- 


(ynrnść. — Zbory na sprzedaż. — Śmierć kape- 
ue, KB. areyb. Ledóchowskigo. — Fałszywe 
alarmy). 


Skończyły się zabawy, kióre w końcu uświe. 
uil obecnoścą swoją Naczelnik państwa pod- 
czas krótkiego pobytu w Pozrariu. Wchodzimy 
nów w okres szarej, ale wzmożonej pracy. Przy 
poira o tem „0. P.*, organ Organizaeyi Oby- 
wateii Pra y. tej swoistej kooperatywy, w któ- 
rej każdy prócz składki uczestniczy pracą swą. 
siurowaną ponad mirimum, pisałem już o tem. 
donoszę tylko, że organzacya. zwalczara 
zavi Ble przez kupicetwo, już po kilku miesią- 
tach istnienia daje dorażne korzyści i dawać 
balais w miarę, juk się rozszerzy po calej 
Pudssee. 

- Żyjemy tedy nod znakiem wzmożotej pra:y 
l akeyi gaspodarczj. Teoretycznie wiąże się 
LR z palitcką — owocem narad teoretycznych 
neejscowycj dzialaczy jest projekt ustawy roz 

a vagie] samorząd dziob'itowy, wniesiony 83 

"mu. Sprawa tu aktucina, ale objektywnie 
Bery, stani się * kfualną dopiero po plebiscy. 
» DZNEC CENI DD RZEMAUNNIGĆ Saska Pólsze. 
m spadnie jeno zaznaczyć, iż Pomorze w małej 
mośeicariny”, ae jeszcze zacięlszy sposób ob- 


H. MIANOWSKI. 


arm o to, iż Polska stara się zagazę przynaj- 
mriej unieszkodliwić przez środki zapobiegaa- 
stawać będzie przy samorządzie prowincyonal. | cze, skoro niepodobna raka wyciąć gruntowciw. 
nym. przypuszczalnie także i Gómy Śląsk, jako 


noszą zgodnie przed forum narodów wielki g.|J7'32 zniszczenia, np. Litwinow-Finkelstein 1 bezpiecznym jest niejaki Brender, główry kiero 


Spiro, zwany „wścickłym psom z Odessy". wnik słynnego na cały świat Bundu. Ten żyd 
W r. 1919 przeszli kierownicy „Bundu“ do jest jednym z największych fanatyków boisze- 
trzeciej moskiewskiej międzyrarodówki, co też wizmu i oddaje rządowi sowietów nieoceniena 


Polska wie dużo o zorganizowanym spisku | Utzyniła cała organizącyą dnia 23 sierpnia 1920 usługi jako agent zagraniczny”. Inna gwiazda 


związany dość ściśle węzłami gospodarczemi z | międzynardowego żydostwa, Zwracała ona nie- |795u. W tym samym dniu Litwinow przesłał | „Bimdu”, Rabirowicz, vulgo „br. Romarowi*z”, 
| Wielkopolską, o czem Świadezy bodaj liczha | jednokrotnie uwagę mocarstw na ścisiy związek „Bundowi”* w imieniu komitetu wykonawczego kursuje obecnie jako kuryer między Konpenha» 


|1086 wozów żywności, wywożonej stąd na po-|Wywrotowych aspiracyi „anonimowego mo ar. |3 miliony rubli. Z tej sumy wypłacara 10.000 


łudnie, a liczba ta wzrośnie w trójnasób po|Stwa* z rosyjskim holszewizmem. Nie dawano 
przyłączeniu $'aska do Polski. jej jednak wiary, ponieważ przy każdym nicmal 
Przyznać trzeba, że obie dzielnice (Pomorze | Ministrze i polityku koaiicyi stoi żyd-doradea, 
i Poznańskie) samoistnie gospodarczo utrzymać | najczęściej rodem z Polski lub z Rosyż, a niemi- 
się nie mogą w zupełności. Twierdzę to na pod |dzialna sieć intryg żydowsko-komunistycznych 
stawie budżetu, którego preliminarz na r. bież. |oplata przemożnie wszystkie sprężyny dypl% 
wykazuje w dochodach 12 i pół miliarda mk. |maeyi Nasze ostrzeżenia ściągały przeto na 
a w wydatkach tylko 10 miliardów" (pensyef). | Polskę ciężki zarzut imperyalizma i fanatyzmu. 
Głównemi pozycyami dochodowemi są: spirytus | Tymczasem mnożą się zewsząd głosy zwraca- 
(na wywóz 30 milionów litrów!), cukier (na eks jaro uwagę kół miarodajnych na istotne źródło 
port 7 tys. wozów), papierosy i drzewo (na wy- |bołszewizmu. Bezstronne (nie po'skiel) dowody 
wóz 816 tys. mtr. kub.). Pozycya dochodów, a |Składają winę na żydowską organizacyę spiska- 
więc I stan przemysłu o wiele poważniejby się|w4. Mówi o tem na podstawie autentycznych 
przedstawiały. gdyby dostateczna była ilość wę | dokumentów tygodnik berliński „Der Reichs. 
(g'a. którego braknie jeszcze w stosunku do za- |Wart" w artykule pt. „Judo-Kammunismus — 
potrzebowanią przeszło czwartej części. Kopenhagen— Berlin". Już sam tytuł niemie- 
Brak paliwa — to bolączka przemysłu wielko ckiej publikacyi zazracza sojusz żydostwa z 
polskiczo, brak nawozów sztucznych jest piętą |komunistami Niemiec i Danii. Treść zaś odnosi 
Aechilesewą produkcyi rolnej. Wydajność jej| wszystkie nici spisku do kłębka rosyjskiego 
(biorę żyto) spadła w ciągu lat sześciu 2 7 ceni |nibilizmu i bolszewizmu. 
jnarów z morgi pruskiej na 3 i pół. Podriesienra| Przed ośmiu laty — pisze „Der Reichs- 
| wydajności oczekują rolnicy dopiero po sprowa |Wart* — żydowscy handlarze, robotniey, dzien 
idzeniu soli potasowych oraz saletry z Anglii, jnikarze i drobni kupey założyli w Kopenhadze 
lza co wysyła się z Wielkopolski cukier. „Bund“, z aspiracyami wywrotowemi. Pierwot- 
własnością ziemską: rząq | nie składał się on wyłącznie z napływowych ży 


Gorzej dzieję się z 
jest bezczymcy, nieobecny. I kiedy spałeczeń- | dów polsko-rosyjskich, a żydzi, urodzeni w Da- 


gą a Berlinem. 


koron duńskich skrajnie lewicowemu dzienniko Rewe'acye hr. Reventlowa świadczą, jak krót 
wi „Arbejdet“. kowzroczną jest polityka mocarstw europej- 
„Za pierwsze swoje zadauie — zapywnia om skich w stosunku do żydów. Państwa sprzy- 
gan Reventlowa — uważa „Puud“ popieranie mierzone wydają Polskę, a zatem gojuszi ika, 
zamachów komunistycznych we wszystkich kra na pastwę machinacyom judo-masoneryi, przez 
jach przy pomocy innych oreanizacyi żydow- !eo kopią sobie grób własnoręcznie. 
skich i komunistycznych. W samej Kopenhadze | Co się tyczy spisku żydów z bolszewikami, 
jest ich sześć. prócz cennych informacyi „Reichswart*a* moc 
Członkowie „Bundu“ przygotowali rewołu- innych świadectw garnie się pod rękę niemal co 
cyą bolszewicką na Wegrzech, a jeden z nich dziennie. Najświeższy argument wychodzi, dzi- 
został komisarzem ludowym w Budapeszcie. wnym trafem, z samej... kużni żydowskiej. „No 
Ten sam związek torował drogę terrorowi bol- |wy Dziennik”, krakowski organ syonistów, po- 
szewiekiemu w Monachium. Z jego szeregów |daje w ostatrim numerze telegram sponistycz- 
rekrutowali się monachijsey komisarze ludowi: | nego W. B. K. (podany zresztą już także przez 
Axelrod, Levinea-Nissen i Lewin. Hamburski|P. A. T.), zaopatrując go tytułem: „Wykrycie 
żyd De'banco dostarczał w czasie wojny sowie- |szeroko rozgalęzionej organizacyi bolszewiekioj 
ckich pieniędzy ludowemu komisarzowi Bremy, jna całą Europę". „Nowy Dziennik“ nie przepu 
Henkemu. szczał. że ta krótka depesza będzie ścisiym ko- 


W Berlinie krząta się od kilku tygodni nie- | mentarzem do artykułu „Rejs bswart'a*, ukuł 
bezpieczny agent „Bundu*, żyd wschodni Sehiff |więc miecz na własną szyję. pisząc: 
rim, współpracownik wielu pism komunistycz-| „Jak donosi „Liberte“, odkryto wielką ©rga- 


nych całego świata,  (Żydowsko-mnsoński |nizacyę bolszewicką, która rozciąga się na wszy 
„Truth“ w Londynie, także ponadto „Rerliner jstkie państwa zachodnie, Bolszewieka główna 
Tageblatt“ i „Volksztę.*). Schiffrin pracował | kwatera została oheenie przeniesiona z Kopen 
na rzecz sowietów pod kierunkiem posła bolsze jhagi (czytaj: „Burd“ i „Biuro Syonistyczne”. 
wiekiego dra Suryca w Kopenhadze, a po zwi-|Przyn. Red.) do Bremy. skad mronagat/a 
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bośszewicka znalazła drogę do w: jed 
wie krajów curopejski'h. Propaganda ros 
jest Zergari 


aba  wojskowo da wszys 
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państw, a jej kierownietwo spoczywa w raka | 


c 


jednej osobistości Ogóiem siużia propagandy 
zatrudnia CCO agentów. 
Szkoda, że koalicya wpada zwykle zbyt pô- 
400 na trop spisków, które godzą w jej życie. 
Z.— 


. H j . . £ 
Lamenty niemiecsie w Świelie cyit 
(Uprzywitejowanie Niemiec przez traktat wersal- 
ski — bodukcya armii źródiem odrodzenia, —- 
Za lnt dzisięć spłacą Niemcy bez trudności kon- 
trybucyę wojenną). 

Koałicra określiłą sumę odszkodowania Nie- 
miec za straty wojenne cyfrą 226 miliardów 
marek. W odpowiedzi podniosły dzienniki nie- 
mieckie wrzawę protestów. Zdawaćby się mo- 
gło, żo aliznci ściągają rzeczywiście ostatnią 
koszuię z pruskiego Michela, skazując go na 
śmierć głodową, Inaczej mówią ścisle oblicze- 
nia. Traktat pokojwy to nietylko sprawiedli- 
wy bicz, ale zarazem królewski podarek zwy- 
cięscy. „Kuryer Poznański" podaje w tej ma- 
teryi cyfry wręcz sensacyjne. 

Główną „karo“ dla Niemiec stanowi zni- 
szczenie przemystu wojennego i redukcya ar- 
mii do 100.000 ludzi. Przyjąć można jako pe- 
wnik, że nie zdemołowano ani 5% wojenuej 
produkcyi bismiec; resztę aparatu przestawio- 
no na pracę pokojową. Już przy końcu r. 1920 
fabryka Kruppa doprowadziła swoją wytwór- 


„wa zcych w Rosyi, upływa z duiem 18 b. m. 
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„RÓW PRZEZ ODDZIAŁY WOJSKOWE. Do- 
wództwo okręgu gen. w Krakowie donosi: 
Ponieważ zdarzyły się wypadki, że d-twa oddz. 
przyjmowały bez zezwolenia M. S. wojsk. ofie- 


rówane przez społeczeństwo chorągwie i sztan- 


Gw art 


n anO 


A SMS 


t 


3° 


pk fi a ZA d i -ý 
ROBNWZKCH I Na EOS Ers 


Ciosem, który przyspieszył kres jego życia, 
"alsży w wydziale VII magstratu, w. był podział Śląska. Fara nawiejska, będąca 
|długi czas jakby sercem ożywczem Śląska, od- | 
W SPRAWIE PRZYJMOWANIA SZTANDA- , dzieloną została od Polski ; włączona do Cze-, 


chosłowacyi. Ś. p. Michejda wiele przykrości, 
wiele przeciwieństw przeżył w swem życiu, ale 


pod tym ciosem zachwiał się i już nie przy-| 


szedł do siebie. 


Cześć pamięci wielkiego obywatela Śląska 


dary, M. S. wojsk. wydało zakaz przyjraowania;i Polski! 


wspomn anych godeł bez uprzedniego porozu- 


Mc się z M. S. wojsk. Prośby o zezwolenie BISCYT. Donoszą nam z Kom. obr. państwa | 
na przyjęcie i używanie chorągwi (sztandaru), w Kałwaryi: To małe miasteczko, bo zaledwie 
nalsży w drodze służbowej przedkładać M. Ś.,2000 mieszkańców _ liczące, 
Wojsk. (biuro prezydyalne) wraz z projektem, wzór dużym miastom iludziom majętniejszym w 


rysunku chorągwi (sztandaru). 

JESZCZE 0© RUCHU TRAMWAJGWYM. 
i Zam eszczane przez nas niejednokrotnie notatki 
w sprawie przeładowania pakunkami wozów 
"tramwajowych (jedynek), kursujących na linii 
stary most podgórski—dworzec kolejowy, nie 
odniosły dotyehczas żaduego skutku. Dyrekcya 


KALWARYA ZEBRZYDOWSKA NA PLE- 


może służyć za 


| uświadom eniu kwestyi „płebiscytowej Górmego 


A : 135 © | 
tramwajowa zapomina w dacznie, że ruch tram- | 


wajowy na powyższej linii nie jest przeznaczo- 
ny wyłącznie dla mieszkańców Kazimierza 


i Stradom a, którzy cisną się do wozów z pa-, 


kunkami najrozmaitszych rozm arów, zajmuią- 
cych nieraz miejsca wielu osób. W imię dobra 
ogółu ludności Krakowa żądamy, aby Dvrek- 
aja: któreby te wprost skandal'czne stosunki 
'tramwajowe raz wrcszcia 
wały. 


Śląska*, oraz konieczności poparcia jej mate- 
ryalnie. Do tej pory bowiem (od sierpnia r. nb.) 
zebrano i wysiano na plebiscyt czekami P. K. 
0. 125924 Mp; w dalszym toku zb órki jest ps- 
wną kwota 12.000 Mp, osobno wysłane przez 
klasztor 00. Bernardynów i inne czynniki, sta- 
mowią łączną sumę 150.000 Mp. 
PATRYOTYCZNY CZYN MAŁOPOLSKIEJ 
FOLICY1 PAŃSTWOWEJ. Komendya policyi 
państwowej na Małopolskę wystosowała do 
funkeyonaryuszy policyjnych w Małopolsce 
apel z wezwaniem, ażeby każdy wedle możno- 


,ści przeznaczył — w mię ogólnego narodowe- 


cya tramwajowa wydała odpow ednie zarządze-: 


należycie uregulo- | 


l 


yo Cobra — datek pienężny na akcyę plebi- 
scytową na G. Śląsku, Idąc za wezwan'em swej 
władzy, furkcyonaryusze policyjni w Małoapol- 
sce zorganizowali zbiórkę, której wyn ki dały 


Z POWODU BRAKU WĘGLA mie odbyły imponujący wyn'k. Zebrano ogółem 1,013.236 


się wczorai w sądzie powiatowym karnym przy 


Mp. prócz tego 1.436 koron, 6 dolarów i 20 


o 80-leśnim jubileuszu n'ejakiego Wilhcima Un- 
mana, który brał udział w powstaniu poiskiem 
1863 roku w partyi Taczanowskiego. Jak siq 
okazuje, Wiiheln Unman wraz z dwoma inny- 
imi rałodymi Szwedami, dziś już nieżyjącymi, 
Gabryelem Jacobsonem i Johanem  Brikem 
Eriksinem, udali się do Polski dla wzięcia u- 
działu w powstaniu 10 lipca 1863 r., przeszli 
oni granicę i Unman znalazł się w oddziale Ta- 
czanowskiego na Kujawach. Przy upadku po- 
|wstania Unmann wraz z oddziałem przeszedł 
granicę pruską i był nternowany w Poznaniu. 

FAŁSZERZE PIENIĘDZY POLSKICH W 


i NIEMCZECH. „Gazeta palicyi państwowej” po- 


daje szczegół: wykrycia fabryki tysiącmarkó- 
wek polskich pod  Wiesbadenem. Śledztwo 
w N'emczech prowadziji delewowani z Warsza- 
wy agenci połicyi śledczej Bochrad i Szweda. 
Fałszerze przyznali się do wydrukowania 24 
milionów marek. Odebrano m około 1 mił ona 
„marek falsyfikatów. Pomimo pozomej gorliwo- 
[ści ze strony poiicyi niem eekiej przy pomaga- 
nu w śledzeniu przestępców, domyślać się mo- 
(żna, ża fabryka korzystała z protekeyi wpły- 
('wowej. Dia zatarcia tego wrażenia, powiem 
agent n'emiecki zaczał fabrykować 100-mar- 
kówki niemieckie. Fabrykę tę wykryli jakoby 
agenci policyi niemieckiej. 


Zawiadomiesia i komunikaty, 


ZBIÓRKA na rzecz uczniów, Którzy wrócili 
jm frontu, urządzona w dniu 2 b. m. w lokalach pu- 
,blieznych przez Tow „Domu młodzieży pol., przy- 
| niosła ogółem 29,666 Mp 50 fon, 13 Fu i 20 kar. 
czeskich. Wszystkim, którzy się do powodzonia 
„zbiórki przyczynili, składa wydział Towarzystwa 


czość w dziale lokomotyw do 50 sztuk, w dzia- łą. + « : . ZAS tyd Š mar sordecznej podzięki 
ę À e uł. Kanoniczej, rozpisane na ten dzień rozpra- lej, Najofarniojsze okazały sie — jak zwykle —, Wyrauy sordecznoj podzięki. 
le zaś wagonów do 200 sztuk tygodniowo. | sądowe > p Iii piaty 173. a eeN, no- , POSIEDZENIE KALA BIAŁEGO KRZYŻA Ma- 
Aon wy 8: e eS] n ALQPO:S >, Kama bowiem nda : tek elirzeSt, woj. cqbedsie się fzisiaj, we wtorek, 


Praemysł niemiceki ostał się cało wśród za- 
wierucny fziejowej, obecnie goiów do inten- 
zywnaj pracy. Groźny zdawna konkurent sta- 
je dzisiaj do walki ze zrujnowanym przemy- 
slem Frnneyi. Belgii i Polski. nie mówiac już 
o Anvr'ii i Ameryce. Dawniej na usługach ol- 


brzymiej armii, dziś, pod wpływem traktatu, : 


zaczyna praeować na cele pokojowe. Likwida- 
cya zbrojoń wzmaenia niesłychanie jego siłę. 
Traktat zwalnił miiiardiowe wartości w tere- 
nach. budynkach, fabrykach. maszynach i ma- 
teryałach niemieckich na rzecz produkcyi to- 
warów. 

Przypuśćmy, że Niemcy zredukowaiy armię 
nie å: przepisanych 100.000, ale choćby do 
800000, co jest rzeczą prawdopodobną. Nie 
oszeządziły zatem 650.060, lecz 450.000 rąk, 
wolnych da pracy, licząc lekko. Ponieważ są to 
siły młode i pełnowartościowe, roczna produk- 
cya każdego z nich wyniesie 40.000 m. niemie- 
ekiek. a 750.000 ludzi przysporzy skarbowi pań 
stwa 19 miisrdów mk. niem. rocznie (polskich 
23 ml rdów), Utrzymanie żołnierza kosztuje 
skarb państwa  prze:iętnie na głowę 30 mk. 
dziennie. Gszzzędność roczna przy 450.000 lu- 
dzi 5 miliardów mk, niem., polskieh marek 
60 miliardów. — Roczne wydatki na utwier- 
dzenia, artylerię, okręty wojenne, flotę napo- 
wietrzną, liczyć należy najmniej na 6 miliar- 
dów mk. niem, polskich mk. 72 miliardy, — 
Razem oszczędności Niemiec, dzięki traktato- 
wi weralskiemu, wynoszą 30 miliardów mk. 


Winę ponosi tutaj zarząd sądu. którego nie- 
,dbalstwo naraża skarb państwa wobec ohawią- 
zku zwrotu kosztów bezskutecziyie wzywanym 
śrwdadkom. na znaczne wydatki. Z drug ej stro- 
ny podobne przerwy w nermalnym toku postę- 


iz góry na odpaw ednie dnie ułożonego progra- 


mu rozprawy, ulerają w epotrzcbnej, nieraz DA!- | gonosza: 


dzo przykrej w skutkach zwłoce. 


1 


licyi państwowej „Wsehód“, Fezaea 18 powia- 


tów kresowych, zebrata 608.648 Mn, a propa- ' 


ganda komsarvatu w Sniatynie i powiatowej 
Komondy w Zborowie mała ten skutek, że lu- 
dność cywiina w tych dwu meiscech zieżyła 


powań sadowych odraczają na dłuei przecąg za pośrednictwem policy! pańsiwawej 45.970] ODCZYT'O MARYNARCE POLSKIEJ. St 
czasu rozprawy, które wobec porządkowego. , Mp 220 lei, 2 dolary, 6 rubli i 50 koron czeskich. 


ZJAZD „ZDRAJCÓW STANU“, Ze Lwowa 


polskich. więzionych i sadzonych swego cezasu 


| ZSĄDU WOJSKOWEGO. Wczoraj toczyła się przez władze austryackie w M» Mrarosz- Szirat 


(w sądzi» wojskowym rozprawa przeciwko Szere- 7a bunt i zdradę stanu, który odbędzie się we. 
oskarżonemu | Lwowie 15 i 16 b. m, zapow edz'ał swój przy- LENKIEWICZA odbędzie się w piątek 18 b. m.|tonowego, po sporządzeniu kosztorysów, wy- 


gowcowi Wincentemu Fr'tzowi, 


o szereg kradzieży i pięciokrotną dezercyę. ROZ- | jazd gen. Józef Haller. Uroczystości zjazdu za- | 


prawa wykazała, że Fritz, mimo że jest synem 
zamożnych rodziców i był dobrze sytnowany 
materyalnie , dopuścł się szeregu kradzicży 
na szkodę osób cywilnych w Czernichowie koło 


czną sią 15 b ra. solernem nabożeństwem w ba- 
zylice katedralnej. Nastepnie odbędzie się w 
salji ratuszowej uroczyste zebranie, w sali Sto- 
warzyszan a „Gwiazdy“ śniadanie, wieczorem 


Krakowa, przyczem wysokość szkody ustalono zaś koleżeńskie zebranie, Dzień drugi wypełnią 


na břsko 40.000 Mp Po przeprowadzeniu roz- cbrady, przedstawienie 
prawy, trybunał skazał oskarżonego na 6 lati oraz rant w salach ratusza, 


ciężkiego więzienia. 
| TRAGICZNY WYPADEK. Jeden z kierowni- 


w teatrze miejskim, 


reprezentacye miasta na cześć gości. 


ZMEMASKOWANIE PACHOŁKÓW BOL- 


ków frmy Reim i Sp. w Krakowie, jadąc po- SZGWIZMU. Toczące s'ę od dłuższego czasu 


ciągiem do Krakowa, wypadł koło Swoszawie 
i doznał złamania podstawy czaszki. Przywie- 
ziony do Krakewa, zmarł w drodze do szpitala. 
i WIELKĄ AWANTURĘ ULICZNĄ i bójkę wy- 
wołali w nocy z 13 na 14 b. m. w Płaszowie: Sta- 
nistaw Komorowski. lat 28, Andrzej Neńko, lat 26 


w Warszawie rokowania Związku ziemian ze 
Związkiem robotników rolnych. które miały do- 
prowadzić do porozumiena pracodawców rol- 
nych z rebotnikami, rozbity się obecnie w spo- 
sób bąrdzo znamienny, wykazniąc niezbicie 


i Roman Ćwik, lat 36. Należą oni do katogoryi j bolszew'ekię stanowisko tego odłamu praco- 


t zw. „waryatów wojennych“ i byli już wicłokro- 
tnie karani za różne przestepetwa. Do poskromie- 


wników folwarcznych. Oto Zwiąck ziemian po- 
stawił warunck, aby zarząd Związku robotni- 


sóemieckich, albo 350 miliardów mk. pol-|pią i zresztowznia awanturmków musiano wezwać A b À 
skieh, większy eddział policyi z Podcórza. który to od- |5Ó* rolnych ogłowił w „Rebotniku* i „Niedoli 


19 godz. 6 po poł. w seii Sturogo Teatru. 
WYKŁADY PROF. L. SKOCZYLASA z zaga- 
dnień współczesnej kultnry odbywać się hodą 
w sali Małopcl. Tow. rolniczogo, plac Szczapań- 
ski |. 8, i rozpoczną się we czwartek dnia 17 b. m. 
o gadz. 7 wieczorem. 
aTa- 
iniem Kola krakowskiego Ligi żeglugi polskiej 
¡odbędzie się dnia. 16 b. m. o eodz. 7 wieczorom 
jw sali Tow. technicznego w Krakowie, ul. Stra- 


'dyrektora Tiri 2. P. 2 Warszawy. ilustrowany prze- 
źroczami, pod tytulem „Zarya dzicjów marynarki 
polskiej* — szkie historycen™, 

WIECZÓR AUTORSKI MIECZYSŁAWA ZIE- 


o godz 7 wieczorem w Follarium wykładów nau- 
kowych (Rynek, A-P 3%. Raty do nabycia w kan- 
jeelnrvi Kollegium cd godz. 6—8 wieczorem. 
WALNE ZGROMADZENIE TOW. ŚPIEW. 
„ECHO“ wyhrało prezesem Tow. Jana Ziębę, ma- 
jora W. P. Wszelkie pisma do Tow. należy więc 
jskierowywać pod adresom mir. Jans Zieby, ko- 
mendanta dworców kolojowvch. peron osobowy. 
NOWA AGGNCYA POCZTOWA. Drrekcya poczt 


ca b. r. wchodzi w życie w Chełmku, pow'at 
| Oświęcim. ageneva pocztowa. podległa pocztowe- 
min urzędowi zbiorczemu Bobrek k, Oświęcimia, 
(Miejscowy okręg doręczeń agencył tworzy gmina 
Chełmek, zamiejscowy gmina Gorzów. 


NEKROLOGIA, 


È 


| 0 poprawę bytu akademika, 


| W niedzielę 13 b. m. odbył się w auli Uniw, 
iJagioll wiec ogólno-akademicki w sprawie 
mieszkaniowej i położenia materyalnego zdemo- 
bilizowanej młodzieży akademickiej, Obradom 
| wiecu przewodniczył medyk kapitan Georgos 
vich. 
| Na wstępie rektor Uniw., Estreicher, odezya 
taż depeszę, nadesłaną przez wileńską młodzież 
akademicką, W depeszy tej koledzy wileńscy 
przysłałi koleżeńskie pozdrowienie i wyrazili 
,życzenia owocnej pracy dla nauki i Oiezyzny. 
Pierwszy referent, p. Garduł:, omówił dzia- 
łainość komisyi wiecu medyków, jaki się od- 
był w tej samej materyi przed trzema tygo- 
dniami. Komisya ta zwróciła się o pomoc w 
sprawie mieszkań do włada miejskich, ktć:e 
jednakże oświadczyły, że potrzebie tej zara- 
dzić nie są w możności. Analogiczna odpowiedź 
dały zarządy klasztorów krakowskich. Również 
i władze wojskowe oświadczyły, że żadncga 
budynku dla użytku akademików opróżnić nia 
mogą. Z żalem stwierdza mowca stanowiska 
społeczeństwa krakowskiego wobec zdemob:- 
lizowanej bezdomnej młodzieży akademickiej, 
która, zwolniona z szeregów obrońców Ojczy- 
zny, 8p tyka się wprost z nieprzyjaznem uspo< 
sabieniem mieszkańców naszego miasta. Ci bo- 
wiem, mając na oku jedynie korzyści mte- 
,tyaine, mieszkań albo wynająć nie chcą, albo 
„stawiają takie warunki, które przechodzą mo- 
|źność świadczeń ze strony studenta, 
| Komisva zwróciła się tełeorafieznie 5 b. m. 
¿do komisyi sejmowej dla zdemobilizowanych 
iakademików, prosząc o odpawiednie zarządze- 
nia. Odpowiedź dotychczna mie nadeszła. Ni- 
iniejszy wiec Komisya zwołała, aby studenci w 
„sposób kategoryczny wystąpili ponownie z wy- 
rażeniem potrzeb ogó!no-akademiekich. 
Następmie zabrał głos rektor Estreicher, Mo- 
wea oświadczył, że swe usiłowania skierowi. 
;w celu zabezpieczenia młodzieży mieszkania, 
'wyżywienin, pomocy naukowej, omz uzyska- 
inia po niskich cenach bielizny i ubrania, Co 


Na zjazd koleżeński b. legionistów szewskiego 28, odczyt p. Stefana Trojnnowskiego, Się tyczy kwestyi mieszkaniowej, to była ona 


iprzedmiotem jego starań na forum warszaw- 
skien. Projekt jego wybudowania na gruntach 


uniwarsyteckich baraku drewrianego lub bo- 


'kazujących koszta 5 milionów marck, okazał 
się nie de przeprowadzenia. Rząd udzieleniu 
podobnego funduszu odmówił. 

Nowe jego piany, zmierzające w tym samym 
| kierunku, są następujące: 

Wedle nowej ustawy akademickiej, połowa 
czesnego (który przy frekwencyi w tut. Uuiw. 


urz”dzeny przez ji telegrafów okręgu krak. donosi: Z dniem 1 mar- |da kwotą okolo miliona marek), ma być prve- 


|znaczona na budową domów akademickich. 
,Starauia jego, aby w bankach krakowskich 
uzyskać pożyczkę na sumę kilku rocznych eze- 
snyek, spotkały się z żądaniem zagwarantowa- 


_|nia przez rząd pożyczki. Mowca jest zdania, 


że obecny minister skarbu sprawę przychylnie 


+ Jan Dołiwa-Lubojemski, prze- |załatwi Jest to jednak sprawa, która nie 


żywszy lat 55, ró długiej, ciężkiej 


chorobie, |naglącej potrzebie nie zaradzi. Może tu przyjść 


opatrzony Św. Sakramantami. zaanął w Pann|s Pomocą jedynie wojskowość przez oddanie 
dnia 18 stycznia 1021 r. w Komorowie. Żonajkoszar $ dlatego radzi się zwróció do naczol- 
i dzieci proszą e westchnienie do Boga. 244 nyeh władz wojskowych w Warszawia. 


Wiadomości kościelne. 


Powyższe cyfry dowodzą, że Niemcy, bez dział. po ubezwładnienia apaszów. odstawił mie chłopskiej“, że potępia i wyklucza ze Zwiazku 
naimn'ejszego wysiłku, nie odmawiajace sobie „więzi sądowych pod zarzutem gwałtu publiez- treh członków, którzy w czasie najazdu współ- | „PRZECHOD EÑ“ d b a ; 
e 4 ak „i nego ' działali z bolszey'kami, a takich brło: 64 koJ,’ j haye belle, mia 


niczero, mega spłacić koszta wojenne w prze- 
ciacu lat dziesięciu. 


| ZA POBIERANIE LICHWIARSKICH CEN ZA 


| MIESO krakowski Urzad walki z lichwą sraza 


Taada tom samem wszelka  pretensya do Jakóha Wettsteina, rzeźnika. prowadzącegn inte- i denuncyantów, 15  „czerwono-gwardzistów, 


Górnera Ślaska, 

A eo petem? Śnotęgowaną sprawnością bić 
bal Niemcy inne narody, nozbywszy się w 
dm'esieciu latach eieżarów wojennych. 

Niamey moza spać spokajnie przy armii stu- 
tysiosznoj. œlradzaine się gosrodarczo, 
czas miy inna narody, zwłaszcza zaś Polska 
i Frsncyn. musza strzedz swoich granic przy 
pohaze silnrch armii. 


res przy ni. Bożego Ciała, na grzywnę 5000 Mp |48 aranżerów 


lub 3 tygodnie aresztu. 


| PROGNOZA POGODY. Sprawozdanie moeteorn- 
logiczne staevi  radiotelegrajeznej w Krakowie. 
Prawdonodobieństwo porody na dzień 15 b. m.: 


tura w pobliżu zera. wiatr zachodni. 


Z Polski 1 ze Świata, 


|hiły sią ostatecznie. Związek ziemian oświad-| 
nod. Przeważnie rochmwrno, przelotne ovady, tempera- , CZA, że zemianie goiowi są portr"! .owaś, ale| 


powitań i bram  tryumfalnyeh, 
a 57 współtczestników napadów na dworv. 
Związek robon ków rolnych bezwzględnie od- 
rzucił to żadanie, wobec czego rokowania r92- 


tylko hoznośrednio z swoimi pracownikami, 
ZGON ZASŁUŻONEJ 5 UTORKI. Ubieste: nocy 
zmarła w Warszawie wybitna pracownicz”a na 


niwie pednyccicznej, utalentowana autorka na 


Na 60 milionów ludności utrzymują Niemcy! Ś. P. PASTOR FR. MICHEJDA. Telegramy |; e Gio rio EE O a 
100000 wojska. natom'ast na 22 miliony lud- z Cieszyna rozniosty w sobotę po Polsce żało- Pou re g. $ e wychowawczego dia dzieci 

ności Polski przerada 400.000 żołnierzy. Ten 'bną wieść o zgonie pastora Franciszka Michej-| P < ™ s SEKCE > n 
przerażajscy stosunek daje jeszcze lepsze po- dy, jednego z pierwszych organizatorów ruchu PRZYZNADA NAGRÓD KONKURSOWYCH. 
jęcio o korzyściach, jakie czerpią Niemcy narodowego na Śląsku Ceszyńsk'm, źwiastuna Na konkurs na krajobraz wybrzeża polskieco, 
z twbfatn worsalskiego. n. |i głosiciela idei wszechpolskiej, nie w znacze- | Ogł05%0-y w 'ipeu r. z. przez departainant sztu- 
n'u partyjnem, ale w najszlachtm ejszym sło- : s 
iwa tego wyrazie. Wzorowy duszpasterz, zna- nAdeslnno czółem 33 prac olejnych. Pierwszą 
|ragrodą, w wysokości 5000 Mp, otrzymał p. 


z 


KRE NEŻC A. 
Kraków, 15 lutego. 


WIEC KOBIET POŁSKICH. W niedzielę 13 
b. m. po połudnu sala Sokoła zapełniła się 
po brzegi kobietami polskiemi, członkiniami 


komity kaznodzieja. działacz narodowy i społe- 
czny w wysokim stylu, polityk o pokroju męża 


u 
Z 


Kazimierz Wasowiez za< obraz „Nasz Prze 


J. Słowackiego w dobranym zespole, który w sze- 


w sztnoe ważną rolę Jerzego Barcza. Tytułową 
raa tajemmniczepro przechodnia gra p. E. Solarsti. 
ietuka prana bedzia 4 razy z rzędu i 4 razy 
w przysziym tygodn 1. 


| ponp 
| Repertuar teatru miej. im. J. Staaackiego, 
Wtorek 15 b. m.: „Nina“ Kampfa 

Środa 16 b. m.: „Oriątko* Rostanda. 

| Czwartek 17 b. m.: (Nowość) „Przechodzień*, 
'komedra w 3 aktach B. Katrrwy. 

| Piotók 18 b. m.: „Przechodzicń* P. Katerwy. 
| Bobota 19 b. m.: „Przechodzień“ B. Katerwy. 


| Ropolour Teatra Powszechzego, 
Worek ji 5, „Za dawnych dobrych czasów“. 
Środa 16 b. mr: Po poł „Major ulanów“, wie- 
czarem „Mąż z grzeczności”, 


| 


Reperiuar „Bagateli”, 


„stęp Kamińskiego. 
| roda 16 b. m: „Bogaty wujaszek*. 
| Czwartek 17 b. m.* „Bogaty wujaszek“. 


| 
Raperiuar „Nowosad“, 


Rektorowi udało się uzyskać u rządu sub- 
encye dla poszczególnych orgauizacyi aka- 
demiekich, prowadzących wypożyczalnie ksią- 
jżek, co się zaś tyczy stypendyów, stopuiałych 


a} misarzy i ezłonków „rewkomów*, 28 szp'epów „regu prób zestraja Józef Sosnowski, grający sam z powodu dewaluacyi waluty, mowca jest zda» 


jnia, że Sejm je podniesie przez uchwalenie no- 
|wycbh funduszów w odpowiednie! wysokości. 
W końcu mewra zaznaczył, że poczynił kroki 
o uzyskanie dla uboższej młodzieży akademi- 
ckiej większej ilości garniturów bielizny z przy- 
działów amerykańskich, po cenach minimil- 
nych. 

| Mowę rektora Estreichera, nacechowaną 
szczerą żytzliwością kn młodzieży akademi- 
ckiej, zebrani żywo oklaskiwali, 

Następny mówca, radca miejski, ks. Ka- 
sprzyk, przyrzekł zwrócić się w sprawie mie» 
jszkaniowej do Związku duchowieństwa kra- 
|kowskiego i spowodować zebranie księży Świe- 
ckich i zakonnych. Mowra sądzi, ża przy do 
brej woli zarządy klasztorów ustąpią miodzie- 


kij kultury Mnó'sterstwa b. dzielnicy pruskiej; Wtorek 15 b. m.: „Bogaty wujaszek“, Wy-.ży pewną Mość ubikacyi Oświadczenie ks. Ka- 


sprzyka spotkało się z manifestacyjną owacyą. 
Daki mowey podnosili sprawy: przedłużenia 
poborów zdemobilizowanej młodzieży 4kademi- 


stanu — był 6. p. Franciszek Michejda indywi-| Auza, w wysokości 3000 Mp, oraz trzecią 
dnalnośc ą, która przerastała małe życie ślą- 1 czwartą (po 1000 Mp) zdobył p. Stanisław i 
skie. Urodzony na wodza, był przytem taki Chłebowski za obraz „Orłowo*, „Skała Dz 
skromny, że jakkolwiek długi szereg lat on tył! Gdymi* i „Janowiec przy Orłowie", Dalsza na- 
właściwą duszą stronnictwa narodowego, man- Tody po 1000 Mp przyznano p. Stanistawowi! 


ckiej, zniżek kolejowych, wydawnictw książek 
naukowych i t. d. 

Wreszcie uchwalono rezolucyę, domacającą 
się w główniejszych punktach: Zwolnienia 
wszystkich akademików, pozostającycn dotych- 
lezas w służbie wojskowej, z wyjatkiem tych, 


Wtorek 15 b. m.: Miłość cygańska, 
Środa 16 b. m.: „Miłość cvgańska*, 
Czwartek 17 L. m: „Miłość cygańska” 
Piątek 18 b. m.: „Miłość eygaúska“, 
Sobota 19 b. m.: „Miłość cygańska”, 


wszelkich organizacy kob ecych, aby oświad- ; aty publiczne piastowali inni. On zadawalniał W'tasiakowi za „Krajobraz pomorski“ i p. Wło- 
czyć się i zamanifestować swoje uczucia wzglę- oo rządem dusz. Uimujący towarzysko, ezto- | tz m'erzowi Nałeczowi za „Port w Pucku". 

dem Górnego Śląska. Zainicyowana na wstępie siak 5 wysokiej Edina i koper af R NOWI MILIONERZY. „Kuryer Warszawski” 
obrad wieta składka na cele gómośłąsk e. dała E ACPI obni nieposzłakowany o donosi: Wvlosowany w ubiegłym tygodniu nu- 
pokeżny wynik kilku tysięcy marek. Z kolei „ozęem um'łowaniu sprawy narodowej. hy} mer mlionówki 0.012.058 znajdował się w Ka- 
dokonano wyboru prezydyum wiecu, poczem ; musiał być ośrodkiem każdej pracy publicz. |3 © skarbowej w Grojeu i sprzedany został dnia 
referat o G. Śląsku wygłosiła p. Abanevurt. [ej Uznawano też tę rolę jego k'erowniczą 20 grudnia p. Szczepanowi Cagielskiemm, kun- 
Sprawozdani* ze ziazdu Górnoślązaczek w Gli- ; poądawano się jej chętnie. Towarzystwo rol- | Cowi. dla córeczki jego. Ireny. Numer 1.908.251, 
w ech złożyła przewodnicząca wiecu, prof. ZA- niee Tow, oszczędności i znliczek, Macierz |WYlosowany w dniu 5 lutego nabyty został, 
krzewska. Po przemówieniach. przyjętych go- szkolna, Tow. ewangelickie i cały szerer pla. |ixk się okazuje, przez Karola Majowskiego, 
rącym aplauzem, uchwalono rezolucyę, w której. cówek pomn'ejszych — wszystko to zawizie- właściciela hotelu w Tarnowsk'ch Górach. 

wyrażono naszym rodakom na ©. śląska cześć ezajo i powstanie i życie jego niezmordowane:| Z POLSKIEGO RUCHU SPORTOWEGO. 
p tan ska narodowa omz wo |Azfalnoś_ A prytem etose Ieta narodowo | Wamzawy donosą: Dnia 24 stycmia b, 
przestania waśni partyjnych i zogn skowania |” odb pior i tn owada ósma S y3 „mA RON mó ja 
wszystkich myśl i czynów "dla jednej, wspólnej fi r ię ode ta je lą 


le) 
z najwybitniejszvch dziennikarzy na Śląskn. 

nas! SAKO B śrnoślaskieł szawskiem  Towarzystwe  łyżwiarskiem. Po 

NALAZA "Sprawy SOTNOSIĄSKIEJ. omówieniu wszystkich spraw porządku dzien- 


Wydawał „Przegląd Polityczny", „Rolnika Sta- 
ý skiero“, „Ewangelita“, był założycielem 
SKLADRI NA PLEBISCYT GÓRNOŚLĄSKI. „Dzienn'ka © eszrńskiego” i wielu innych pism. |ueso i dokonaniu wyboru zarządu, nastapiły 
Uczn owie g'mnazyum realnego im. Sienkiewi-| 4, p. Franciszek Michejda urodził się w roku |wolne wnioski į dvskusya, których tematem 
cza i grono natczycie'skie tegoż zakładu. zło- | 184 w Obracheicach. Gimnazyum ukończył |było: enerb czna akcva w celu wysłania pol- 
Żyli za miosiąc styczeń b. r. kwotę 11.694 Mp|w Cieszynie. teologię ewanzelcką studyował |skiej dolomaeyi do Chrystyanii na zawody Świa- 
na plebiscyt zórnośląski. Jak się dow'adujemy, |w Wiedniu i Jenie. Pierwszą posadę omiął|towó i ziazd miedzynarodowy nare. w lutym; 
grono i nem owie wspomnianego £'MNazYum |w Dielsku iako wikary. nastepnie był pastorem | przygotowanie do zawodów wszechpolskich w 
[w dalszym cinen składają datki n: cele plebi-iw Dryg'dowie koło Stryja. W roku 1874 zo- | Tatrach w Święta Wielkanocne; zaproszen'e na 
scytowe. — Oby ten przykład zna'azł licznych stał wybrany pastorem w Nawsiu, gdzie prze- | członków Oddziału vast sztabu gen. generała 
naśladowców. bvł lat 47 i gdzie żywota dokonał. Od erndnia j Kulińskiego i generała Latinika. z powodu wa- 
O POWRÓT BO KRAJU. Mogistrat zawia- 1918 r. bvł seniorem zborów ewangelickich na | żności rozwoju naciarstwa w armi i t. p. 
„ że termia zgłaszania o powrót „o kraju Śle-ku Cieszybskim, pełniąc swe obowiązki] SZWEDZKI WETERAN POWSTANIA 1863 
, emigrantów i wygnańców, przeby-, wzcrowe. ROKU. Pisma szwedzkie zamieściły notat 


+ 


T POFRE, EET ZST MONETY A EO BORNEO à 4 
— ~ |którzy dobrowolnie chcą w wojsku pozostać; 
wyposażenia materyalnego wszystkich żle sy- 


Rolnicy FET dzierżawcy! tuowanych zdemobilizowanych akademików w 


odbyty we ciaru jednego roku od powrotu na studya; 
'ndzirlenia niezamożnej młodzieży 500 zwrotrych 
dania, a celem ich *orowadzenia w życie wy-,Stypendyów: pomocy mieszkaniowej drogą ro- 
dzielił „Komtet Vo" rawczy Zjazdu Chrze- | kwizycyi miesskoń; wydatnej pomocy aprowie 
ścijańskich Dzierżaw»>w *, który urzęduje stale atyjnej i t. p. Rezoluoyę przyjęto jednogło- 
we Lwowie przy n! Fredry 6. Komitet ten, Snie przez aklamacyę, | 
w zrozumieniu swoish zadań i w interesie spra-| W końcu wybrano komisyę, złożoną z sze: 
wy, wzywa wszystkich PP. Kolegów-Dzierżaw- Ściu członków. która sprawę przedstawi odpo- 
ców, ażeby zechcieli we własnym interesie przy- | wiednim ezynnikom kierującym. d A 
stąpić do organ zacyi. Na wszystkie pytania| Na depeszę młodzieży wileńskiej ednowie- 
odpowiada i wsze!kich tnformacyi udziela wy- | dzisno równie serdecznie. St. L 
mieriony Kom'ret, który też prosi o natych- | wywysw "zacz E 
m.astowe nadesłanie szczegółowych dat, doty- z 5 
czących dzierżawionych przez PP. Kolegów ma- Uwagi na czasie, 
jatków z dokładnem podaniem ilości gruntów, 
Szykany zamiast nagrody. 
Wiadomo, że najżywotn'"jszy interes Skam 


Stanu inwentarza, zasiewów. zapasów, wysoko- 

ści czynszów it. d., i to o ile możności w poró- 

wnaniu ze stanem przedwojennym. bu połskiego wymaga napływu możliwie wiel- 
Uprasza się -PP. Kolegów, ażeby zgłaszali kiej ilości obeych walut, szczególnie zaś wa- 

się bezzwłocznie, ponieważ całą akcya musi być lut wysoko stojących, bez obciążenia bilansu 

przeprowadzona natychmiast, o ile nie ma być handlowego państwa. Aby ten cel osiągnąć, 

wogóle bezprzedmiotowa. Złączemi będziemy ;Ministerstwo Skarbu z jednej strony czyni 

silni — wywalczymy to, co nam się słusznie nadzwyczajne wysiłki przez wysyłanie 080b- 

należy. Wystąpić do walki możemy jedynie nych delegatów do Ameryki dla ściągania do- 

silni w liczbie, potężni jako całość gospodarcza. larów od tamtejszej Polonii. Równocześnie ja- 


Zjazd dzierżawców całej Polsk”, 
Lwowie dnia 31 stycznia b. r., ustalił nasze żą- 


ae 


Nr, 


man TE WT 1 


drak to samo Ministerstwo swojemi rozporzą- 
enanti utindnia wi ność, wytrzą- 
dzając państwu wiciiie obywate- 
lom dotkliwe-  przysroścći vy, a nawet 
materyeine Straty, ROW „inistorstwo 
Skarbu wydało rozporządzenie, że wszelkie za- 
graniczne przekazy powinny być do dni 8 po 
ich nadejściu zgłoszone w tutejszym Urzędzie 
podatkowym do ostemplowania pod rygorem 
utraty na rzecz państwa 50 procent wartości 
danego przekazu. Rozporzadzenie to nie 70- 
stało opublikowane w dziennikach, aczkol- 
wiek ze względu na treść swoją powinno by- 


z. 
Jona Oa 


a 
c 


ło być możliwie najbardziej szerokim war- 
stwam udostępnione, 
Wykcvanie wspomnianego rozporządzenia 


pociąge za sobą prawdziwe udręczenia dla in- 
teresowanych. którzy mają przekazy zagrani- 
czne przedłożyć do ostemplowania. Rozporzą- 
dzenie postanawia, że łącznie z przekazem ma 
się mzedlożyć władzy skarbowej kopertę, w 
której przekaz nadszedł Stempel pocztowy na 
konercia wdciśnięty ma Świedczyć, że ezek 
przedłożony do estempłowania nie dłużej. jak 
8 dni w rekach posiadającego się znajduje, 
Jeżeli właścicieł przekazu nie przedłoży ko- 
porty — wówczas władza skarbowa żąda po- 
Świadczenia urzędu pocztowego, że czek wła- 
śnie w terminie zakreślonnym do rak adresata 
się dostał. 

Ministerstwo Skarbu wydając takie postano 
wienia. nie znało jednak widocznie rozporzą- 
dzenia Ministerstwa poczt i telegrafów, które 
znosi stemplowanie listów w urzędach poczto- 
wych oddawczych. Zdarzają się więc takie wy- 
padki, że przekaz pieniężny przesyłany jest w 
komorcie, która nie otrzyrenła stemjua urzędu 
pocziowcao w miejsca adresata. Cóż wtenczas 
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siugujo nia komisąrzowi Ligi narodów, lecz jrozwinął w tym kierunku żywą propagandę czorny* podaje sensacyjną wiadomość z Rzy- 


korferency. mmbazadorów. Tylko pod tym wa- 


i umieścił w „Matinie* obszerny artykuł Na 


"mu, jakoby sfery watykańskie jiczyć saly na 


ruskiem Polska podpisntr korvwencyę gdańską. |posedzeniu Ligi będzie omawiana sprawa wy-, możliwość unii pomiędzy kośtciciem rzymtsko- 


>? i 
Rada 
o wysłała do Gdańska spregalną kumizyę 


JE 
RASY 


podziałową, w której skład weszli: Lefevre, | 


Carr i konsul włoski w Gdańsku. 

— Według East-Express'a paryski „Matin“ 
donosi z» Helsinpforsu, że w dniu 8 b. m. na 
posiedzeniu „Sownarkonu* w Moskwie Lenin 
oświadczy: się za natychmiastowem podpisa- 
niem pokoju z Polską. Wobec tego „Ispołkom'* 
uchwalił przyspieszyć podpisanie traktatu, co 
„było zapewne źródłem znanych pogłosek gdzń- 
iskich i berlińskich. Zupełnie inne stanowisko 
"zajmuja Trocki, Jak donosi inna radiodepesza 
"z Helsingforsu, oświadczył on na pewnem zgro- 
madzeniu, iż Rosya sowiecka domaga sie dal- 


szego prowadzenia wojny, aby wzmocnić swo0-: 


je stanowisko. Dwumiliona armia powinna sta- 
nąć pod bronią, Rokowania 2 Polską należy 
jak najbardziej przedłużać, "Trzeba utrzymać 
dobre stosunki z Niemcami. którzy jedynie mo 
ga dostarczyć rządowi sowietów  rynsztuku 
| bojowecro i amunieyi. tudzież nawiązać poro- 
zumienie z Japonia, celem un'kniącia zbrojnego 
zatargu z tem państwem, na wypadek, gdyby 
Rosyi wypadło walczyć na bliskim Wschodzie. 


BOR AE Y S EAU TREWTTNE WCT SORZZ EK 


Min. Sanieha w Londynie, 


Warszawa, (Telef. wł). W sobotę wieczo- 
rem min. Sapieha wyjechał do Londynu. 
Na jego cześć lord Curzon wydał Śniuła- 
nie. We wtorek min. Sapieha będzie przy- 
jęty przez króla angielskiego na audyencyi 
i wręczy mu listy odwalujące go ze stanowi- 


poczać? Fozpoczyna się prawdziwa wędrówka ska amhasadora w Lendynie. Podczas pobytu 


właściciela czeku z Urzedu skarbowego 


do jw Londynie 


Sapieha będzie konierował 


Urzędu poczicwego i odwrotnie, następuie w |z mężami stanu o wszystkich kwestyach, iate- 


Urzędzie skarbowym przesłuchiwanie i spisy- 
wanie szeregu protokołów, co razem zabiera 
z reguły kilka godzin czasu, jeżeli urzędnicy, 
którzy te sprawy załatwiają, z calą gotowo- 
ścią i achra wolą funkcye swoje spełniają 
i zgłaszmjącym się interesentom przykre ich 
zadanie ułatwić pragna. Gdy jednak czasem 
powyższe okojicznośąi nie dopiszę, Wówczas 
nieszczęśiwy wiaścielel przekazu wędrówkę 
awcją musi nierzadko i w ciągu dnia następ- 
nero ponawiać. I tak odbywa się obecnie co- 
dzienne „urzędowanie“ w urzędach podatko- 
wych do których posiadający czeki zagrani- 
czne zwracać się muszą. 


resujących Polskę, których rozwiązanie zależy 
jw dużej mierze od stanowiska Anglii. Przede- 
iwszystkiem chodzi tu o ustalenie plebiscytu 
(na G, Śląsku, W związku z tem do kwestyi 
Śląska  przywiazują tam wiekszą we:gę, że 
(Niemcy postawią państwom snrzymierzonym 
za główny warunek umażliwiajacy im — jak 
„ani twierdzą — zapłacenie odszkodowań enten- 
‘cie pozostawienie G. Śłąska przy Rzeszy nie- 
mieckiej, 

Co się tyczy Francyi. stanowisko jej w tej 
laprawie nie ulega żadnej wątpliwości. Briand 


oświadczył stanowczo podczas rozmowy z Pil- 


sudskim, że mie nle zdoła zachwiać postawą 


Zapytać się godzi, w jakim celu Minister- Francvi wobec plebiscytu na G. Ślasku. Sta- 


stwo Skarbu 


wymyśliło dla publiczności te nowisko Anglii jest mniej pewne i dlateco na- 


wszystkie udręczenia, które ostatecznie wy- loży się spodziewać, że podróż Sapiehv do 


chodzą na szkodę państwa? 


Londynu nie pozostanie hez skutku. Sapieha 


Czy reierentów w Ministerstwie Skarbu, „wo czwartek wraca do Paryża, 8 wtedy do- 


układających rozporządzenia, nie obowiązuje | pioro się dowiemy o stanie 


znajomość przepisów zasadniczych, które in- 
no Ministerstwa wydają? Nie można tu ró- 
wnież nie podnieść osobłiwego bezwiadu urzę- 


sprawy gómo- 
ślashiej, 


| „Petit Joumal“ uda się Sapieha z Paryża przez 


dów skarbowych pierwszej instancyi, które Rzym do Rnkaresztu w celn zawarcia z Rumu- 
przocież widzą, bo same na sobie doświadcza- nią obronnego przymierza wojskowego. 


ją. całą bezsensowność treści rozporządzenia 


Ministerstwa Skarbu, a jednak widocznie nie | 


uważały dotychczas za stosowne uczynić sfo- 
sownego przedstawienia Ministerstwu Skarbu 
A cel zmiany wprest szkodliwych przepisów. 

W każdym razie pozwałamy sobie tą drogą 
mwrócić uwagą Ministerstwa skarbu na ten 
okez biurokratycznej bezmyślności, w nadziei, 
że przecież, znajdzie się ktoś, który szykano- 


waniu publiczności i szkodzie państwa kres 
położy, CIVIS. 
osiowe 


e 14 a 
Wiadomości polityczne. 
—. Minister spraw wewnętrznych Skulski w 

wywiadzie, udzielonym „Rzeczpospolitej“, 
oświadczył między innemi: „Na mocy umowy 
© nokoju preliminaryjnym, wojska ukraińskie, 
Które przokraczyty granice państwa polskiego, 
zostaly natychmiast rozbrojone, a dawni ezłon 
kowie rzadu ukraińskiego traktowani są przez 
władze polskie już całkowicie jako osoby pry- 
waśne, saukaiące azylu na terytoryum Rzeczy- 
pospolitej, Jakikelwiek natomiast stosunek 
urzędowy z b. rzadem ukraińskim przestał tem 
samem jstnieć', Zupełnie analogiczny stosu- 
nek łączy Polskę. jak zapewnia p. Skulski, 
Z wojskami gen. Bałachowicza, 

— Ag. Havasa donosi: „Omawiając w „Re- 
vuo de deux Mondes“ wizytę Piłsudskiego, 
Poincare pisze, žo pokój wersalski jest jeszcze 
niepewny i opiera się na istnieniu niezawisłej 
i potężnej Polski, Intrygi niemieckie, prowa- 


Konferescya Sapiehy z Beneszem, 


Paryż. (East Express}. Minister spraw zagra- 
nicznych Sapieha konfereował z dr, B en »- 
szom, ministrem spraw zagranicznych państwa 
czeskiego na śniadaniu oficyalnem. Korespon- 
dent „Rzeczypospolitej“ donosi, że min. Sapie- 
ha oświadczył, że jest zadowolony z wyników 
konłerencyi. Po powrocie ks. Sapiehy z Londy 
nu odbędzie się dalszy ciąg konferencyi z B% 
meszem. Powrót ministra Sapiehy oczekiwany 
jest w Warszawie w końcu tygodnia. Min. Sosn- 
kowski przybędzie prawdopodobnie do Warsza 
wy jutro. 


Ważność zbliżenia polsko-czeskieno. 


Paryż. P. A. T. Ag. Havasa donosi: Według 
„Petit Parisien“ fakt, że Sapieha i Benesz 
znaleźli sią w jednym czasie w Paryżu, skłania. 
do przypuszczenia, że sprawa przywrócenia nor 
malnych stosunków między młodemi państwa- 
mi Europy środkowej jest na najlepszej drodze, 
Wprawdzie obustronne żałe, spowodowane kwe 
styą cieszyńską, nie zniknęły jeszcze w zunelno- 
ścj, jednakże stan ten w interesie Polski, jak i 
Czech powinien rychło ustąpić. Dziennik przy- 
pomina, że w sprawie G, Śląska Benesz poparł 
oficyałnie stanowisko Polski Francya — pisze 
w dalszym ciągu „Petit Parisien“ — pragnie 
najściślejszego związku z Polską, nawet na te- 
renie wojskowym. Jednakże, aby takie zbliżenia 


zacieśnienia stosunków z państwami naibardziej 
zainteresowanemi, w tem, aby traktat wersal- 


dzone w Gdańsku i na Górnym Śląsku, od jski był uszanowany przez Europę środkową. 


chwili, gdy zaczęto 


wprowadzać w życie trak- | Jedna z dróg z Paryża do Warszawy prowadzi 


tat wassalski, wskazują, że Niemey starają się przez Pragę. „Petit Parisien“ nie wątpi, że Sa- 
przez osłabienie Polski naruszyć niezupełnie je- |pieha i Bonesz dojdą do porozumienia. Najważ- 


Szcze zmontowane podstawy nowej Europy. 
Paraliżowane w tych ruchach nad Renem 
z powodu wyższości militarnej mocarstw sprzy 
mierzonych. Niemcy staraja się zapewnić sobie 
na wschodzie korzystne perspektywy na przy 
szołść. Gdyby Polska upadła, Niemcy zwró- 
ciłyby się przeciwko Franeyi 

— Paryski korespondent „Gazety Warszaw- 
skiej* donosi, że posiedzenie Rady wykonaw- 
<qej Ligi narodów cdbędzie się dnia 21 lutego 
w Paryżu, nie zak w-(renewie. Oprócz znanych 
już kwestyi, wejdą pod obrady jeszcze trzy 
sprawy: walka z tyfusem plamistym w Polsce, 
Ostateczne określenie mandatu wojskowego w 
Gdańsku, oraz obstrukcya władz gdańskich to 
do rokowań niemiecko-polskich o ruch. tranzy- 
towy przez „korytarz”. Rada wykonawcza pra- 
wdopodobnie uzna gig nickomnetentną wobec 


niejszem ich zadaniem jest uspokojenie Francyi 
i naznaczenie sobie spotkania celem przygoto- 
wanią rozumnych i jasnych układów ekonemicz 
nych, a następnie politycznych. W tvm ostat- 
nim zobowiązałyby się oba państwa do udzie- 
lenia sobie wzajemnej pomocy w każdym wy- 
padku, w którym hyłyby zagrożone wspólne ich 
interesy, w pierwszym zaś rzędzie dla utrzyma- 
nia obecnych granic od strony Niemiec, Taki 
uklad — koń zy „Petit Parisien“ — powinien. 
przyjść jako uzupełnienie małej ententy, której 
istnienie jest 
utrzymania pokoju. 


Sprawy polskie przed Radą Ligi Har, 

Warszawa. (Telef. wł.) Wobec odmowy rządu 
szwajcarsk ego  przepuszczenia kontyngentu 
wojsk międzynaredowych do Wilna. odbędzie 


Warszawa, (Telef. wł.) Wedlug informaeyi | 


było możliwe, Polska powinna przystąpić do | 


bardzo pożyteczną gwarancyą , 


«mkasadorów, uznające sianowisko pol- dalania z Austryi żydów galicyjskich, jednakże katolickim a prawosiawnym (7). 
którzy poruszą zaga- | 


1 


rie zabraknie mówców, 
dnienie żydowskie w cułości, a także stosu- 
nsk Polski do tego zagadn enia. 


Gdrzecsnie zarzutów litewskien, 


Warszawa. (Telef. wł.) Rada Ligi narodów | rosyjskiemi. 


"zawiadomiła rządy Polski i Litwy, że wobec 
zgody obu rarodów na plebiscyt w Wileńszczy- 
źnie, komsza kontrolująca pod przewodni- 
ctwem puik. Chardiguniego, ustali w naj- 
bliższym czasie datę plebiscytu. W odpowie- 
dzi na obawy, wyrażne przez rząd litewski, że 
ludność W leńszczyzny może bvć terroryzowa- 
na przez armię Żeligowskiego, Rada Li- 
gi narodów oświadczyła, że rząd litewski niema 
prawa powątpiewać o szczerości zapewnień 
rządu polskiego. Co się tyczy obaw, wyrażo- 
nych przez Litwę o następstwach sprzeciwu 
rządu sowieckiego w razie wkroczenia wojsk 
miedzynarodowych do W leńszczyzny, Rada i- 


gi narodów zwróciła uwagę rzadu kowieńskie-, 


go na brzmienie artykułu próliminaryów trak- 
tatu polsko-ltewskiego i na oświadczenie rzą- 
du polskiego, że może on wziąć gwararcyę za 
wykonanie tego traktatu. 


SĄD MARSZAŁKOWSKI. 

Warszawa. (Telef. wł.) Jak wiadomo sąd mar 
szałkowski rozpatrywał sprawę posła Bardla 
i uznał zarzuty stawiane przeciw niemu za nie- 
uzasadnione. W poniedziałek rozpatryaał spra- 
wę posła J. Kozłowskiego, Ponieważ wa- 
kło mu materyału, sąd zażądał od red. „Myś'i 
Niepodległej" dostarczenia oryginału aktów, "a 
których podstawie p. Niemojewski zarzucił p. 
J. Kozłowskiemu. iż był 
okupacyjnych austryackich. 


STRAJK KOLEJOWY SZERZY SIĘ, 


Warszawa, (Telef. wi) Strajk ko'ejowy po- | 


wstały wskutek niezdorydowanego stanowiaka 
rządu rozszerza się dalsi. Porzucił: pracę pra- 
cownicy magazyrów, Władze kolejowe nie nie 
robią, ażeby strajk zatamować. Zarządzecia są 
nfane, a komuniści podburzajscy do strajku 
bez przeszkody prowadzą swą agitacyę. 


WICEMINISTER APROWIZACYI 


p > przybył do Berlina i cdbył w tej spra- 


korfidentem władz N 


Warszawa. (Telef, wl.) „Przegląd Wieczorny” 
donosi, że sfery watykańskie liczą sę z możli- 
wością unii pomiędzy iKościoł m rzymsko- 
katolickim a prawosławnym. Archiepskop mo- 


i 


wie szereg narad z | 


wybitnemi ozobistościuju. 


ARCYBISKUP OŁOMUŃCA METROPOLITĄ | 


SŁOWACKIM, | 

Otomuniee. (Herm.). Wedier ołomuńskiego 

„Naszyneca“ arcybiskup dr. Stojan, bedzie me- 

tropolitą dla Słowaczyzny, Gopóki nie będzie | 
tam zorganizowane arcybiskupstwo. 


POWRÓT DO RAJU BOLSZEWICKIEGO. 

Gdańsk. P. A, T. Dzieuniki tutejsze donoszą, ; 
liże z Ameryki przyjedzie w najbl'ższym czasie | 
100.000 reemigrantów rosyjskich, którzy powra 
'cają do Rosyi sowieckiej. Obecnie donoszą tel=- 
igramy z Moskwy, że rząd amerykański z rócił 
się do rządn łotewskiego z prośbą przepuszcze- 
nia przez terytoryum łatwy dalszych 100.630 
Rosyam, którzy w najbliższych miesiąca:h wy- 
jadą z Ameryki. Rosyanie ci zostali przez wła- 
dze amerykańskie wydareni. Przedstawiciel 2% 
wietów Martens wydalony ze Stanów Zjednoczo 
inych, który bawi obecnie w Rydze oświadczył, 
e w najbiższym roku rozpocznie się ogólny 
powrót do Rosyi sowieckiej Rosyan, mieszkają 
„cych obecnie w Ameryce. 


i 


H 
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Wiadomości gospodarcze. 


UMOWA POLSKO-WĘGIERSKA, (E. Ex). 
adszędł do Warszawy tekst umowy kompen- 
satyjnej polsko-węgierskiej, podpisanej tymi 
dniami w Budapeszcie, Umowa zawiera listy 
towarów wolnych od wywozu z Polski do Wę- 
gior 1 odwrotnie, oraz określa ilość tych to- 

Kontrolę nad wywozem będą prowa- 


warów, 
| dziły rządy państw zawierających umowę. 
jŚwiadectwa na wywóz będą wydawały: Izba 
handlowa w Warszawie i Izba handlowa polsko- 
węgierska. 

DRZEWO LITEWSKIE, [Izba handlowa 
i przemysłowa w Krakowie zwraca uwagę in- 


Warszawa, (Telef. wł.) Wieeministrem apro- teresowanych, że według doniesienia Minister- 


wizacyi w m'eisce $. p. Zaborowskiego ma zo- 
stać p. Kazimierz Ligowski, szef sekcyi 
rolnej w Minist:rstwie aprowizacyi 

[j 

REWINDYKACYA WŁASNOŚCI POLSKIEJ. 
| Warszawa. (Cast Express). Ministerstwo rol- 
jnietwa przedstawiło Sejmowi projekt ustawy o 
(przejęciu na własność państwa wszelkiego ro- 
,dzaju mienia byłej rodziny panującej. Na wta- 
|smość państwa ma przejść także ordynacya ksią 
żąt Paskiewiczów Erywańskich pod Dęblinem. 


TRAKTOWANIE JEŃCÓW POLSKICH, 
Warszawa. (East Express). Radio. Z Kowna 
domoszą, że w Koszedarach znajduje się kilku- 
dziesięciu jeńców Polaków ziemiam właścicieli 


i nauczycieli, trzymanych w fatalnych warun- 
|kach. 


LUD WILEŃSKI OBJAWIA SWĄ WOLĘ. 

Wilno, (East Express). Radio. W całej Wileń 
szczyźnie odbywają się tłumne liczne wiece 
chłopskie, oraz zjazdy wójtów. sołtysów, uchwa 
lające, że komisya rządząca jest władza tym- 
czasową i żądające przyłączenia kraju do Pol- 
ski, 


stwa przemysłu i handlu, Sekcyi handlowej, 
Litwa środkowa rozporządza znacznymi zapa- 
sami towarów leśnych, między innymi papie- 
rówki. Litwa Środkowa będzie również w sta- 
nie wysyłać do Polski poważniejsze partye 
budulca, łomu żelaznego, lnu, konopi, szeze- 
ciny, kości, szmat, suszonych grzybów, jaj, 
marmolady i t. p. 

Bliższych szczegółów udziela Departament 
przemysłu i bandlu Tymczasowej Komisyi rzą- 
dzącej Litwy środkowej w Wilnie. 

CZARNA GIEŁDA WARSZAWSKA czyni 
energiczne usiłowania w celu podniesienia kur- 
su rubli sowieckich, które za kordonem wy- 
mieniane są 40 rubli za 1 mk. polską, (E. Exp.) 


KURSA. 

Zarych, P. A. T. Końcowe kura dewiz g in. | 
14 b. m.: Berlin 10.55, Holandya 209.75, Nowy 
Jork 612, Londyn 2378, Paryż 44.40, Medyolan 
22.40, Bruksela 46.20, Kopenhaga 114, Sztok- 
holim 136.50 Chrystyania 110, Madryt 86.25, Bu- 
enos Aires 218, Praga 1.90, Budapeszt 1.17 i 
pół, Bukareszt 8.50, Warszawa 0.80, Wiedań 
1.50, austr. korona stemplowana 1.15. 

Warszawa. P. A. T. Doa 14 b. m. Giełda: 


U 


DROGA DO PALESTYNY STOI OTWOREM. |Obl. m Warszawy 1915/16 6% wart. kuponu 


Gdańsk, P. A. T. Jedno z towarzystw kołejo- 
wych holenderskich, mających swą siedzibę w 
Amsterdamie urządza w najbliższym czasie ko- 
munikacyą okrętową między Gdańskiem a Jaffą 
w Palostynie. 

Warszawa. (Telet. wl. Według doniesień 
' Biura koresp, emigracya żydów do Palestyny 
lw roku ubiegłym obejmowała zaledwie 10.000 
osób. 


"TROW SETOWTYWY PER 
| Simens o kontrgrozczycyach Niemiec. 

| Paryż, (East Expreess). Radio. Dr. Simons 
"wygłosił w niedzielę w Sziuttzarcie mowę. Mo- 
wa ta — pisze „Petit Parisien" — nie zawiera 
nie co do kontrpropozyeyi, jakie Niemcy mają 
zamiar przedłożyć konforercyi w Londynie. Za- 
'wiera ona jedynie instrukcge, jakie zostały da 
se Bergmanowi przy wyjeździe do Paryża. Z 
mowy tej można było wyrozumieć, że Niemcy 
żądać będą w Londynie zredukowania sumy, 
jaką ustaliła konferentya paryska dnia 29 sty- 
cznia. Ta redukcya jest prawdopodobnie jedyna 
rzeczą, na która nie będą mogły zgodzić się 
państwa koalicyjne. Prasa francuska podkre- 
śla, że chociaż dr. Simone krytykował posta- 
'nowienia konferencji paryskiej, to zapewnił o" 
jednak, że Niemcy mają zamiar wypełnić swe 
|zobowiązania w granicach możliwości i ża kontr 
|propozycye niemieckie będą tego najlepszym 
dowodem. 
| Paryż. P. A. T. Wied. Biuro koresp. „Daiiy 
Chronicle“ pisze: Można sobie wyobrazić, jak 
wypadną, koutrpropozycye niamicekie w kwe- 
stvi odszkodowań, jeżeli się zważy, że Kami- 
3yA, która ma wyprarować te kontrpropozycy?, 
składa się z przemysłowców niemieckich z Stin 
nesem na czele. Po komisyi takiej, która zaw- 
sze odpowiadała odmownie, nie można się ni- 
czego spodziewać. 


NIEMIECKO-BOLSZEWICKIE SPISKI. 
Wilno, (East Express) Radio. „Gazetą Kra- |! 


m z 
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menioryału okraińskiero o rzekomym terrorze |jsię W Paryżu posiedzenie Rady Ligi narodów, JCWA* donosi, że przejęto pismo zawierające wa | 
poiskim w Galicvi Wschodniej i odda tę spra- |które bedzie miało dla Polski ogromne znacze TUTki współdziałania Niemców z sowietami prze 
wę Radzie ambasadorów. — Ten sam kores- |n'e, alhow em będą ua niem omawiane sprawy ciw ko Polsce. 

Pondent donosi o podziale majątku nicmieckie- Góraego Śląska, Wiłeńszczyzny, obrony woj- 
go w Gdańsku, co następuje: Prawo podziału skowe) Gdańska, Galicyi wschadniej, zapewne 
(w myśl art. 107 traktatu wyrsalskiezy przy- także kwestya żydowska. Nachem Sokodńw.|! Warszawa /East Fxniasad -Pracalad Mia 


SENSACYJNA POGŁOÓSKA, 


14.78.8 żąd. 223, posz. 217, 6% 1917 za 100 mə- 
rek wart. kup. 0.71.7, tranz. 101—101.75, żąd. 
103, posz. 101, 5% Banku ziemiańskiego wart. 
kup. 1.26.4. trang. 273-—250, żąd. 255, posz. 
290, 4 i pół proe. po marek 100, żąd. 99, posz. 
97, listy zastawne 4% wart. 1.12.3, 5% m. 
Warszawy wart. kup. 3.59.1, tranz. 821—305.50, 
żąd. 310, posz. 290, 4 i pół proc. m. Warszawy 
wart. kup. 3.23.2, tranz. 280, żąd. 285, posz. 
270. 5% m. Łodzi tranz. 240—235, 4 i pół proc. 
m. Łodzi tranz. 220, 6% Banku kred. hip. 
wart. kup. 0.64.5. 

Waluty: Dolary Stanów Zjednoczonych 
racz. 796—795—192.50, sprzedano 800 kup- 
ma 480, czeki transakcye 797.50, sprzedaż 800 
kupno 780, franki francuskie gotówka kupna 
36, sprzedaż 59, czeki tranz. 59.90, sprzedaż 
59.50, kupno 53.50, marki niemieckie gotówka 
trunz. 14, sprzedaż 18.50, czeki sprzedaż 14, 
kupno 13.50. Akcye warszawskie: Bank depo- 
zytowy warszawsk' 1—5 emisya 2400—2560, 
6 emisya 2250—2350, Bank handlowy w War-| 
szuwie 1—8 emisya 1700—1800. 0—10, emisya i 
17:5—1700—-1125,  Kredytow' | warszawski | 
1—3 emisva 2625, 5 emisya 2425. kupiecki w, 
Łodzi 825—275— 860, Bank zachodni 1—4 em-: 
sya 1600—1700-—1650, Lilpop Rau Lewenstein ` 
23.500—25.0000, Rudzki 16500—17.44, Stara-. 
thowice 9400-0275, 9025, Tow, zak'udów ży- 
rardowskich  Hiellego Pitrieh 24.170 25.500, 
Żegluga 1—3 amisga 1450—1485, Borkowski 
1—5 em'sra 2920—2875, Bracia Jabłowski 
2225—2200, Einley 2750. warszawskie fabryki 
cukru 8600—.8500—8550, Zakłady ostrowieckie 
7420. Zaiwrecie 26.600. i 


Wiedeń, 14 lutego. P. A. T. Renta majowa 
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wWyświatła od 15 do 19 lułego b. r. 
IV-ty epizod „Judexa*. 

Wyrafiaowany wybieg zferzystów — atcys nadzwyczaj naprężazjąca — prze- 

piękne pejzaże nadsekwańskie — widoki raia | morza, fascynujący wyścig 


samochodowy. 


W=ty Epizod „„PRZEBACZENIEĆ od dn. 20 lutego. 


07, austrózckn reita 
wa woggi 
turar W20, 


koronowa 97, renta Ju- 
oska renta koronowa 200. lisy 
pryorytety kolei południowej 


na 

SU, 
=> 
NiE 


„8915, Auglobank 1159, Bankverein 1173, Bo- 
'denkredu 2750, Austryacki zakład kredytowy 
14 


+), Bank obrotowy 1022  Laenderbank 
1970, Merkury 958, Unionbank 1175, Bank 


obrotowy 805, Żivnostenska 3250, kolej pół 
nocna 20300, Falei Lwów-——Czerniowce 3400, 


koleje austryaskie 5250, południowa 3300, Al- 


[miny 5780. Berg und Hnetten 12200, Krupp 


1805, Poldikuotte 4798. Pragereisen 1310, Ri- 
ma 4295, Skoda 3100. Zieleniewski 6509, Apol- 
lo 7800, Fante 30500, Galicyjskie Karpackie 


20000. Galicya 27650, Schodnica 19300, Sier- 


WYKAZ GIEŁDY W KRAKOWIE 

z dnia 14 Lutego 1321 r. L 53, 
maca ba ateam zzz 
aan. żądam: heaszke i 


== <mazezza 


Falety I dewizy: 

Dolary SŁ Zi. è z 

„  kanadriskie „ 
Frauki Gansu kie 

z belzi skie 
„  fzwajca'skia, 
Tun'v szterirgi . 
Marki nicmieccia 
Korony austryackie 

»  tzecho-siowackie 


szwedziie 
dnóski = 

„ nerweakie 
Lel ramańskie 
Liry włoskie 
Marki fińscia 
Fiereny hrelanderstie 
Ruble carslie po 500 rh. 
dumuskie „ 1% „ 
„108%, 


Papiery lokacyjne? 
„l Peł kraj. E. 1293 


WS „  rzkotna R, 1908, 
MPI Peł. kra 
ELE 


j. z r. 1913, 
© u ”. »s 
4, Fot. m. Krarowa 


oste- 
z.>ssaqgójwopt o... eoa 
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84. 7 
z r 1900 
404 „ y Lowa b AR 
41|>6jg ObL kom. Banku kraj. ° 

m . e 
ELANI s 
tiA Lig 


dia 


Tr e 
ty znst Banka hraj 
t Banku hipot, 
E Rko M ałopolskiego 
„ Ziem. Banku Kred, 


a» Tow. Kredyl. ziem, 
. 


Akeyo haunkowe; 
Fetski Bank Przemysło 
Ronk ecza . T 
Matopoisr.: o . 
Ziemski Bank Kzedytowy . ` 
Powszechny Bank Xren 'owy S. A. 
Bank Zio ski dla Rrazow. Sascut 
Fank HMandiowy w Warrzawie ` a, 
Rank Związku Spółek Zarobkewych [127 
Fank Kemercysisy 2 Ą ? s 
Wiedenski Bsnk Zwiazkowy . 
„Merkur“ T. A. Ban: i Kentor 
Tewszechny Bank Obrotowy w 
Wiedańsiii Bank lomb. i ecEontowy 


Ale e Tow. handl. i przem. 

Polst'e Tow. handlowe T I II ema. . |1350— |1498*—| 1410 
Kandiowa Spółka ake. Impex“ . || 625—| G:0—| 470 — 
„Polski ulob" Few, (rausport.-handi, |2490 — 96% — |2500 —| 
Żarluga Polska. « +.  . {ROW —|t150—] t00- 


Zieleniewski 6 . . 
Warsz Ska akc. Budowy Parewozów 
„Iaariesz” fabryki maszyn reln. 
= Vrzobinia* fabr. maszyn i narz. róla, 
Huta żeluzna, Kraków e . 
„Automotor* fabryka aamochowów. 
Fabr, Poriiand-Cementa. Szorakowa 
„Górka* fabryka u ” 5 
Gal ekc. Zakłady Górnicze Sierwza 
„Tepege* Tow. dla przeds, górcicz 
Bka akc. jrzem. na? |garóv viemma. 
Karpeckie Towarzystwo naflewo 

LJ 

a 


anyja Tew nmafiewe „Qalicya" . 
A.T. dia przem. oL skal, (d. D Fanlo) 
Polska Nafia g 

Elekttewa:a w 


„Oikes* T. A. 


(5000—| 80) —|SB00—| 
po 6300—| —— 
B50 - |8700* — |300 — 
1900-—|2100- — | 1950" — 
al i 


7200 —|7607 17400" «l 
800 — 5 1007— 15950-— 


Sierczy . . 


Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Tendencyx 
zniż$kowa. Różnice w punktach w stosunku do 
ostatniego dnia sobotniego waka się od 100 do 
200, Dowizy i waluty niezmienione, Jedyne 
dolary 8. Zj. cokolwiek xniżkują. 


nme 
NADESŁANE. 


KURS HANDLOWY Prof. NYCZA 


rząd, upował. s prawem wydawania świadectw od 

16 lutego, śrmies., 15 godz. tygodn., b przedmiotów, 
409 Mk miesięcznie. 

Wpisy: ulica Gołębia 5, kiuro Hurtownia 


= 


Nadszedł nowy transport I 


FLASZKI agteczee, BANKI da stawiania 


Drobmer — Kraków. 


Pokoju kawalerskiego 


umeblowanego, o ils możności z obsługą, pó 
szukuje młody, solidny i spokojny mężczyzna. 
Zgłoszania pod Redaktor do adminisiracyi 

„Głosu Narodu“, ul. św. Krzyża 11. 


Marya hr. Tarmowsna 


z Chorzełewau, 


przeżywszy la: GE, po ciężkie; chorobie, epa- 
trzona św. Szkramientami, zasnęła w Panu 
da'a 12 lutego 1921 r. w * rakowia. 
Wyprowadczemie zwłok s domu żałoby przy 
ul, Sławkowsiiej 1. 15 do kościoła GO Re- 
formatów nastąpi we wtorek dnia 1 b m. 
o godziałe 10 przednołudniem, a po odpra- 
wienem tamże nabożeństwie eksportacya na 
dwor ec keleiowy w celu przewiezienia do 
Chorzelowa. Pogrzeb w Chorzeiowie odtę- 
dzie się we średę dnia 15 b. m. przedpoł. 


Osobnych zawiadomień nie rozsyła się. 
aiH pogrzebowy Omonia" Zam Wwinoco 


w 
A 


ZAWSZE 6! SAMI. 


POWIEŚC. 


7 — Jak niewolno mówić o szkołach naszych, — 
zaczął Ozjasz, — to może wolno pogadać o naszem Tó- 
wnouprawnieniu społecznem. Wszyscy chrześcijańscy 
obywatele od dziecka do starca odnoszą się do żydów 
z lekceważeniem i wzgardą. Przyjdzie żyd na kolej, to 
konduktor nie pozwala mu wejść do wagonu, tylko 
każe mu siadać do żydowskiego. Czy my zarażeni? 
trędowaci? W cukierni, restauracji, żyd chałaciarz nie 
dostania szklanki herbaty, talerza rosołu, czy te słu- 
sznie? Żydzi są wykluczeni z bałów publicznych, z to- 
warzystw sportowych, śpiewackich, muzycznych, czy 
to sprawiedliwe? 'To jest przecież pogarda narodu, 
który przyświecał i przyświeca wszystkim narodom na 
eiemi. Ja się pytam, jak myśli rząd usunąć naszą 
krzywdę? 

— Szacunku się nie kupuje, ani nie wymusza, on 
sam przychodzi, — powiedział Mirski. 

— To są słowa, — uśmiechnął się Ozjasz, — rząd 
może wydać rozporządzenie, ażeby we wszystkich 
szkołach, kościołach, nauczano, że żydzi są takimi oby- 
watelami jak inni, a kto im ubliża i ich lekceważy, 
ulega kasze... i nasza krzywda byłaby załatwiona. Ja 
mam jeszcze inną boleść i wielką krzywdę do obgada- 
pia. to jest ten dziki, barbarzyński bojkot. On był 
wielki, a teraz on jest mały, ale jest. I co rząd myśli 
zrobić, ażeby raz na zawsze usunąć tę zakałę i wstyd 
dla Polski, a zbrodnię przeciw naszym spokojnym, pra- 
cowitym, nczciwym kupcom? 
— Czy pan posłucha rządu, 


SONE i - 


gdy każe panu ten 


OGLŁGSZENIE! 
Rada Kadzersza Tawarzystwa pożyczek i oszczędności 
w Wiśniczu newym 


Stowarzyszenia zarejestrowanego z ograniczoną poręką 
zaprasza minicjszem P. T. Członków Towarzystwa na 


XXV Ogólne Zgromadzenie 


które si odbędzie dnia 28 lutego 1621 o godz. 7 wieczór 
w loksiu Towarzystwa 241 


z następującym porządki: m dziennym: 
M Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia. 
2) Sprawozdan e Dyrckcył z czynności irachuoków za rok 1929, 
3) Sprawozdanie Komisy! peta 1 wniosek tejże o udzielenia 
* NU ALCU? ji za rok 1220, 
4) Rozdział czystego zy ku, 
6) Wybór członków Rady nadzorczej w miejsce ustępujących, 
6) Wybór Komisyi rewizyjnej, 
D Wnioski i interpelacje. 


Rada nadzorcza. 
Vr IV 6027/19/26 


Wyrok. 


Orsk. Mira Rittermann lat 43, ur. w Wiśniczu, 

zamężna, kuncowa towarami bławat., zam. w Chrza- 
nowie, winna jest wyst. z $ 23, L. 4 c.r. z 34/8 
19:7. L. 131. Dzpp. popełnionego przez to, że w m- 
tym 1919 w Chrzanowie prowadziła kandel łań= 
cuszkowy przedmiotami zapotrzebowania a miano- 
wicie drożdżami. 
- Za czyn ten oraz za przekroczenia z § 311 uk. 
którego osk. została uznana winną t. z. prawomo- 
cnym wyrokiem z dnia 4 grudnia 1919. Lez. Vr. 
H. 6027/19J16 skazaną zostaje osk, w myś! § 23. 
pow. c. r. przy zastosowaniu $$ 260 lit. b. i 267 nk, 
na karę obostrzonego jednem twardem łożem ście 
słego aresztu przez 2 tygodnie, a w myśl $ 389 pk, 
na ponoszenie kosztów postępowania karnego. 


— 


i 
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aat się Mirski. 

— To jest inny interes — mówił poważnie 
sśjasz; — ja mam na myśli te dzikie, podłe krzyki: 
swój do swego! Co to jest? Czy ja nie swój? Czy ja nie 
taki obywatel jak chrześcijanin? Czy ia nie płacę po- 
datków? Eojkot jest gorszy nawet od pogromów, bo 
on nas ogł:dzą, 

— Zwłaszcza od pogromów w Polsce, — zaśmiał 
ię prezes, -— I co zdaniem pana, powinien rząd 


D 


uczynić? 
— Pan się śmieje, bo pan z Ligi, a ona stoi na 
czele bojkotu, — mówił wzburzony Ozjasz, — i jak 


wy chcecie być z nami w zgodzie, wy potrzebujecie 
rozpędzić Ligę i lokal opieczętować, 

—. I cóż dałcj? — spytał Ławnicki poważnie. 

— Rząd może zakazał agitacji, on może powiesić 
dla strachu kilku agitatorów, — spojrzał odruchowo 
na prezesa i Mirskiego, — on może poprosić papieża, 
ażeby kazał księżom nauczać ludzi w kościele, że oni 
potrzebują kupować u żydów, bo czy my nie czcimy 
jednego Bega? Ja się pytam, czy rząd polski usunie tę 
naszą straszną krzywdę i czy postąpi tak, jak my do 
radzamy? — spojrzał wymownie na Widleckiego. 

— Przedstawię rządowi żądania panów, — odpo- 
wiedział krótko. 

— Ja widzę, — zaczął Eliak uprzejmie i grze- 
cznie jak zwykle, — że nasze skargi j krzywdy nie 
znalazły dotychczas łaskawych względów, może ja 
będę szczęśliwy, bo będę mówił o rzeczach kupieckich. 
My jesteśmy, jak panowie wiecie, narodem kupców 
i bandlarzy, my się znamy na tych sprawach daleko 
lepiej od innych narodów. W każdej, dobrze urządzo- 
nej fabryce, jako też w każdem państwie istnieje po- 
dział pracy, bo coby to było, gdyby wszyscy chcieli 
tylko gospodarować na wsi? Polacy mają zdolności 
i zamiłowanie do ziemi i gospodarstwa, a my, żydzi, 
do handlu i przemysłu. Państwo powinno zużytkować 
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w handlu, 

Nie mówię, ażeby polskich sklepów nie było, 
niech będą, bo konkurencja jest potrzebna, ale dlaczego , 
Polacy upierają się, żeby prowadzić handel bez udziażu | 
secjalistpów żydów? Wykluczacie nas ze spółek spo 
żywezych, z wytwówni, z kółek rolniczych, z towa- 
rzystw spółdzielczych, z Ligi i wielu innych; no i one 
przynoszą male zyski, bo nie chcecie żydów. To nie 
powinno być i należy przez dzienniki wpłynąć na 
zmianę tyeh brzydkich przesądów. Państwo polskie 
orgamizuje się, i my, jako stan kmpiecki, żądamy, aże- 
byśmy mieli głos nietylko doradczy, ate decydujący 
w taryfach kolejowych i w ciach eksportowych i impor- 
towych. My znamy się na tych meczach i my tak zro- 
bimy, ażeby w Polsce zakwitnął handel i przemysł. My 
naszą wiedzą i zdolnościami handlowemi chcemy słu- 
żyć państwu, ofiarujemy naszą pracę, a w zamian ża 
to żądamy, ażeby towamyszem ministra kolei i mini- 
stra hamdłu był żyd specjalista, którego my nazna- 
czymy. Ja myślę, że w interesie Polaków leży przyjąć 
to nasze żądanie, bo ono jest słuszne i sprawiedliwe. 

— Kwal'tikacja urzędników, — odpowiedział pre- 
zes, — mie należy do nas, ale jestem pewny, że jeśli 
żyd wstąpi do służby państwowej i okaże się zdolnym 
i uczciwym, zostanie szefem, czy ministrem, gdy pmzyj- 
dzie na niego kolej awansu. 

— Pan nie chca mnie rozumieć, — nśmiechął się 
Elak — ja to wiem. Nasze żądanie jest takie: ażeby 
rząd mianując ministra kolei i ministra hamdlu, ró- 
wnocześnie zamianował jego zastępię, którego my 
wskażemy. Czy ja teraz jasmo powiedziałem? 

— Mianowanie ministrów, — przemówił Widle- 
cki, — należy do Seimu, przed którym ministrowie 
są odpowiedzialni, Posłowie żydzi mogą w sejmie po- 
stawić wniosek stormułowany przez pana. Czy to są 
już wszystkie żądania panów? 

— Nasze krzywdy są bardzo liczne i bardzo cię- 
żkie — odezwał się rabin, —- my dopiero małą cząste- 


m nm z W AN POM A 


NS. JI 


m det kupić u elrzościjańskiege krawca? — uśmiech- | te zdolności, niech chrześcijanie pracują na roji, a my | tcką powiedziejiśniy, A terag niech przemówi pan Aron 


Klnzele, sionista 

Klingoto, rozgoryczony niepodaniem mu ręki i obu- 
rzony na dotychczasowy puzebieg narad, był bowiem 
pewny wobeć zwycięskiej ofensywy pruskiej zupełnej 
tłeglości Polaków, zawzął tonem nerwowym: 

— Pomzednicy moi, ludzie zacni i szlachetni 
przez wrodzoną im delikatność, nie chcieli na sam pos 
ezątek poruszać drażliwości, ale ja potrzebuję powie-« 
dzieć, czego naród żydowski wymaga i musi dostać; 
czy Polacy zechcą, czy mie zechcą, 3 

— Ten dop'ero bezczelny, — mmknął prezes półł 
płosem, jednak Ktngele posłyszał te słowa swemi wiel- 
kiemi, adstającemi uszami, i zawołał ze śmiechem: 

— Co mnie obchodzi to słowo? Ja powiem lepsze 
meczy. Nasz naród prócz równouprawnienia żąda 
odrębnej antonomji kulturalnej i gospodarczej, On musi 
mieć we wszystkich urzędach swoich przedstawicieli; 
ażeby uchronić żydów od nadużyć. On musi mieć 
osobnego m'nistra żydowskiego, wybranego przez naa. 
My nie pozwolimy majoryzować się prez Połakówz 
gminy żydowskie z różmych miasteczek i wsi będą głos 
sowały razem i wybierały swoich reprezentantów do 
wszystkich umędów samorządnych i do sejmu. My bę 
dziemy mieli naszą radę szkolną zupełnie nieza!eżną,; 
nasze szkoły, nasz uniwersytet, a wszystkie wydatki, 
koszta, pensje, poniesie Polska, albo niech nas wolni 
ze wszelkich podatków. 

W «czasie tej przemowy, prezes, Ławicki i Mirski 
rozmawiali ze sobą pocichu nie zwracając uwagi na mós 
weg, co go dnażniło w wysokim stopniu, spodziewał się 
bowiem, że słowa jego zrobią piorunujące wrażenie. 
Uniesiony gniewem zawołał: 

— Panowie bawicie się rozmową, ale przestaniecia 
się bawić, gdy rząd pruski każe te nasze projekty do 
praw, opracowane w liemych naszych pismach, zapio- 
wadzić w Polsce, wtedy my, żydzi, będziemy się: 
śmiali i bawili, a wy będziecie zamosili skargi na ucisk: 
i krzywdy. 


Nakładem Książnicy Polskicj T. N. S. W. ukazała sig akłualna broszura p.t. 
Dr. Stanisław Pawłowski Prof. uniwersytetu poznańskiego 


byłej Galicji. 


wschodniej. 


Wielka własność ” 
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ŻEGLUGA POLSKA S. A. 


j W dniu 25. b. m. © godzinie 4-cj po południu odbędzie się w sali K 
Małopolskiego Towar”"stwa Rolniczego w Krakowie, plac Szćżepański 8. 


NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 


ć akcyonaryuszy Spółki Akcyjnej Żegluga Polska S. A. w Krakowie ; 


u następującym porządkiem driemnym: 
1) Sprawozdanie Dyrekcji. 


] 2) Wniosek Dyrekcji o podwyższenie kapitału akcyj- 

3 cego o Mp. 50,000.300— przez emisję 71.429 sztuk akcji po 
nom. wart. Mkp. 700— oraz upoważnienie Rady Nadzor- 
czej do ustalenia warunków emisyjnych. 

3 i 2, 8, 14, 16, 30 i 38). 
p Wniosek o upoważnienie Dyrekcji do zawarcia układu | 
z jednym z pokrewnych Towarzystw żeglugowych. 


Wniosek o zmianę statutu 


SZ 


JE 


Filia KRAKOW 


EGHNE ZAKŁADY BUDOWLARESA. | Dyrekcja Gimnazjum w Miechowie 
poszukuje 


zakupuje wszelkie materyały w większych 
ilościach jak: wapno, gips, cegłę, dachówke, 
blachę, gwożdzie, drzewo buduicowe, tarta 
i okrągłe, posadzki dębowe I kamionkowe it. d. 


| POWSZECHKE BIURO REKLAMY 


„ORASK” 


i 

fi 

R 

Kraków, ut. Karmelicka I. 15 

Telefon 2086. 

Wejwiętzy Instytut dla reklsmy prasowej w Maiazo'scel 

Przyjmuje ziecenia inseracyjne do wszystkich ! 
| 


„A 


czasopism krajowych t zagranicznych, Udziela 
fachowych wskrzówex I projektuje skomc!- 
nawane artystyczae uvłady inseratowe, Pro- 
jekty klis' artystycznyca przez własnego rv- 
sownika dia stałych komitentów bezpłatnie, 
Specjalny dziad sprawoztRwczy UIA redigo- 
e wania fachowych sprawozdań, notatek dzicn= 
nixarskich ete. Rakl"ma artystyczna i świe- 

tiaa (kinowa i uliczna). Najtańsza kzizulacią 

cen oraz szybkie i ścisłe wykonanie zanió- 

= wień. Biuro pozostaje podfachowem kicrowe 
nictwem grona współpracowników (redakc, 

i adm.) największych dzienvików krakowskich, 


maaar nememo DA 


3075 
piw in Er E e. 


DITRIMA SPE T N PTE TE IWER IAA 


ERE 


Zarazem orzeka się w myśl § 43. tegoż c. r. 
przepadek na rzecz skarbu Państwa zakwestjone- 
wanych przy eks. 12 paczek drożdży po 1 1. ro- 
sy;skim Ł j. po 40 dkg., a w myśl $ 43 rzeczonego 
c. r. zarządra się na koszt osk. jednorazowe oglo- 
szenie tenora wyrokn w wychodzącem w Krako- 
wie czasopiśmie „Głos Narodn*. 


, Kraków, dnia 6. maja 1920. 
Sąd okręgowy Karny S. III. 


Fag læ węgierską 
di G tegoroczną 

„lastarcza wagonowa loce Kraków ser 
COMPAS“ parodawego hantin 1: 


Kraków, ul. Smoleńska 16. 


234 


owa podręczniki uniwersyteckis. 7° 


| 1. Erowiński Józaf Dr. Podręcznik dła ćwiczeń w che- 
mji i w analizie miareczkowej do użytku lekarzy 

j słuchaczów medycyny i weterynarji Mk 36 
2. Danysz Jan s Instytutu Pasteura. Teorja chorób 

zaxaźnych i niezakażnych, iłomaczył Dr Wacław 

Moraczewski, doc. aiw, lwowskiego Mk 268 — 
3. Korczyński Antoni Dr. Prof. Uniwzrsytetu poznań- 

skiego. Kurs preparatyki chemicznej nieosganie 

cznej i ciganicz, ze szczególne m uwzględnieniem 

studjów farmaceutyczno-chericznych Mk 5760, 
4. Lowiński Jan St Twórcy ekosomji politycznej 

(Bibljoteka Uniwersytetu iubelskiego, Wydział 

prawa i nauk społeczn=ch Nr. 1. Mk 144.—. 

Co czni bowiązująem dodatkiem drożyżnianym. Do 
yes lanay Polskiej Tow. Ranes citi Szkół średnich i 
wyższych (księgarnia aniwersytecka) Warszawa, Nowy Świat 59 
lwów Czarneckiezo | . Zamówienia z prowincji załatwia cię od- 
wrotnie. © nowych wydawnictwach Książaicy Polskiej informuje 
»irzeglad wydawnietw Książnicy Polskiej I. N. S. W. Miesię- 
esmis poświęcony krytyce i bibljografji wydawnictw własnyche. 


dogiarcza Firma , 
OLGA KRZESNIGWSHKHA 


Libiąż, Maicpoiska. 


Naszladoem Polskiej Spéihki prasowej. Stow. zarej. z ogr. odpow. w Krakowie. Redaktor odpowiedzialny: Karol Holekga — Drukarnia „Głosu Narodu“ w Krakowie pod zarządem Romana Ferka 


Posiadanie 25 akcji nadzje prawo do jednego giosu na Wa!lnem Zgromadzeniu, — Celem > 


| wykonania prawa głosowania akcja, względnie świadectwa tymczasowe, uzazadniające prawo JE 
głosowania złożyć vajpóżniej na 8 dni RE Walnem Zgromadzeniem w czasie Spółki. — Akeyo- § 
marynsze, którzy w ten wykazali swoje prawo głosowania otrzymają karty legitymacyjne, b 


jące xa ich nazwisto z wymienieniem ilości akcji złożonych i przypadajączćh na nie gło B 
w. — Legitymacja słażyć mcże wyłącznie osohia w niej wyrsionionej, Inb też należycie wykaza- | 
n-mu pełnomocnikowi — Prawo głosowenia na Walnem Zgromadzeniu może byćwykonywane $ 
przez każdego akejonarjusza. lub lakie i przez pełnomocnika Jez względu ma to, ey ten jest akcj jg 
nar,aszem, mb nia. — Ko wykonvią prawo głosowania alba osohiście, ałbo przez swych mał 
żonków, jake ostawowych zarządców ich majątku bez osołistego pełnomocnictwa, albo przez in- 
nych ormoeników; osoby będące pod karatclą lub opieką i osoby prawno przez swych ustawo- 
wych, względnie statutowych zertąpców boz osobnego pełnomocnictwa. — Każdemu akcjonarinszowi 
wolno dia wszystkich przysłagojących mu głosów ustalić tylko jednego pełnemocnika. 207 


„Rozwiń twe skrzydła”... 


„Białą drogą od lasu“ 


dwie pieśni na chór mieszany kompozycji Ks. A. NODZYŃSKIEGO, 


do słów K, SŁAWOSZEWSKIEJ 
dołączy Abonentom bezpłatnie miesięcznik 


MUZYKA i ŚPIEW Nr. 16. 


Przedpłata reczna Mp. 120—-, 
Admin. i Redakcja: Kraków, ul. św. Tomasza 35, 


k młyńskie 


3 po cenach konkareecyinyth 


| Tanie Obiady, 


Maszyny młynarskie, ©biad z 3 dań 
Turbiny, Moiery piku 34 Mk. +919 
„Pilot“ Lwów, Batorego 4, | W Restauracji, Sienna 6. 


2 a 238[76 
Kupuje 7™ 
dywany perskie, gobeliny, 
pianina it. p. w miejscu 

i wa prowincyi 
Czosnek, Kraków, 
uł. Zielena 23, parter. 
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Kraków, ul. Floryańska L. 32. 


COLAO NAFTON 


Wychodzi | 115 każdego miesiąca. 


Adres Redskcyl I Adminisiracyl: 


w Krakowie, ul. Jagiellońska L. 5. 
Mr. tet. 2471. 


w Warszawie, ul. Bielańska L 18. 
Nr. tel. 303-69. 


Pomocnika księgarskiego 


do samodzielnego zarządzania księgarnią die- 
cezalną, połączoną ze składem materjałów 
piśmiennych poszukujemy zaraz lub później. 


Zgłoszenia z odpisami świadectw i podaniem pensji 
miesięcznej pod adr.: Drukamia i Księgarnia T. z o.p. 
Tezaw —- Pomorze. 29 
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przewozowych oraz braku 


saa 
VOAN 


żnę P. 


Z powodu trudności 
wagonów 
najwyższy czas zamawiać obecnie 
pod zasiewy wiosenne | jesienna z breku m- 
nych nawozów by takewo.na czasie otrzymać, 
KAINIT, SOLE POTASOWE 


wysoko procentowe, 


=== GIPS NAWOZOWY 


Í SAA 


bardzo skuteczny nawóz, nm ret 4 się pod 


wszystkie uprawy 1 de każdej gleby. 
Basiartza iyko cełewajsnowe posyłki kałdegs gałnnka 
MATERYAŁY BUDOWLARKE: 


wa„ne, cament, gips murarski | sztukaterski, 
dachówka asbesłowa ASETE | L p. 


wszystke tylko w ładunkach cniowegonowych. 
Komiczynę czerwoną, tymotę i iane nasisma częściowo 
z szybką dostawą poleca prołekołowana firma: 


CEZ) Sm —a Br EA 

JAN BODUCH | 
Mu po sprzedał orm skład nasen i nawoziw mampeh HA 
3: 1 ywiec, Rynek 22, obok kość: far. gą 


sz dY 


języka łacińskiego ew. jaz. niemieskieqa. 


Warunki dobre. Informacji udziela kancelaria Gimnad 
zjum. Możliwem jest zastępstwo do końca rol uszk. 22% 
Z A TT A A OO 


Jeden milion marek 


na 8%. przy zupełnem zabezpieczeniu bino- 
tecznem, ulokować można za naszem 

pośrednictwem, zr 
Pierwsza małouniskie Biuro Informacyjne 
iler. WEISS i Ska, Kraków, Szoteńsz EG. 


Kansela 


€ 


ria adwokacka 
aA l $ ka 6 
w. karia 
mcy w kar. i wejsk, 
Kraków Podwale 3 parter od 3—8 


obok Biura Pośrednictwa sprzedaży „Uczci< 
wość* F. Turliński — Podwale 3. sa 


JAWORSKI 


(przedtam W. Kosycarski) 


HANDEL NACZYŃ KUCHENNYCH 


artykułów dla gospetarstwa domowego 
Kraków, Rynek gł. L. 24. 
Kompletne wyprawy kuchenna. 


Wieszadła stejące. | Lodownie pokojowe. 
Latamia ed pokojową 


Naczynia emaliowane 
ręczna i słupowe. 


aluminiowe i porcelanowe. 


Wyroby drzewne ja- 

ko to: Wałki i stolnice do 

ciasta. — Pałki I deski do 

mięsa. — Wieszadełka do 

ściereczek. + ompletne ły- 
Żniki. 


Wanny i nasiadówki 
CyutkoWE. 


Baniaki I balis cynkowa 
do prania bielizny, 
—— 

Bańki na mleko. — 

Nra 5”, 8”, 11”, 157, 207, Skopce cynowane I 
Szkiełka i knoty da tychże. Ccutryiugi. 


Fiuriowna i częściowa sprzedaż 9304 
dla Kółek i Skłaunic Rolniczych. 


Oforiy na Żądanie. — Wysyłka na prowincyg odwrotnie, 


Lampy kuchenne i stołowe 


~ 


